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P astą w państwie rwtryackiem © 
s » 'emieckiem Slot a i 
"do Włoch, Fraaeyi, Anglii, Belgii, 8 ponar i , Eangi 

* innych państw, należących do związku pocztowego. . 

| Prenumeratę przyjmuje 

histy z pieniądzmi i przekasy pieniężne na pannas 
Administraoyi Czasu w Krakowie. Listy rel lama 3 
cztowej. Listów nięfrankowanych nie przyjmuje się. 


i Przegląd polityczny. 
Kraków 20 marca 


W Izhie poselskiej przeprowadzorą została wczo 

raj e iyskusya nad ustawą względem refor. 

my podatku budowlanego. Sprawozdawcą komisy! 

Podatkowej jest dep. Chamiee. Izba uchwaliła 

"PRejić do rozpraw szczegółowych nad tą ustawą 

na podstawie wniosków komisyi. Dziś odbywa s'ę 

e posiedzenie Izby, która odtąd zbierać się 

dzie codziennie aż do feryj mom mz: 

j i i nia „b. m. 

na p zuj 0 podatku budowlanym 

ma być również załatwioną ustawa 0 reformie po 

datka spożywczego dla Wiednia, poczem jw 

nie jeszcze trzy lub cztery dni na jeneralną dys- 

kusyę budżetową, chociaż zaczynają ew przypu- 

| Szcząć, iż dysknsya ta rozpocznie SIę c „a 

| świętach. Wczoraj miało już wejść p r p rod 

_dżetowej na porządek dzienny prze ożenie inde 
_ ln 'zącyjne. 


ks. Bismarcka w kanclerstwie 


Jako następców a i jenerała Ca- 


Wymieniają w Berlinie Boetticher 3 
privi. Ostatni ma podobno najwięcej Szan8 odadzą 
Nią kanclerzem. Czy wobec tych zmian pras = 

iie wszyscy ministrowie i paczelnicy urzę z 
łzy do dymisyi, aby ułatwić nową organizację 
Władz, pozostaje dotąd n'epewnem. : 

Prasa niemiecka zajmuje SIę se 
i ustąpienia Sara, sg s 
mierze przytaczają, podajemy p 4 í 
We | en zdają się brać na uwagę, z goa 
pienie ks. Bismarcka nie zachwieje pewno E Gp 
mania pokoju, w Rosyi zaś peaa M Keam: 
na zwrot polityki niemieckiej, wychodząc i paa 

_ konania, że bez Bismarcka dalsze trwanie tigt p 

kojowej stanie się niepodobieństwem. 


- Oświadczenie gabinetu francuskiego, które Frey- 
A, odczytał s sm deputowanych, a Fallières 


żywo powo. 
jakie w tej 


| a swojej i e 
szaf R proteza Ak dziemy instytucyj repu- 
ikańskic SEE iyon Adels, wytworzo- 
lego przez dotychczasowe 'legislatary. Z; naszej 
strony odwołujemy się do wszystkich frakcyj 
publikańskich, aby wszystkie swe siły w jeden 
s węzeł. Nie wyłączamy nikogo. Na grun- 
CIE rępublikańskim przyjmiemy pomoc każdego, 
który w reformach ekonomicznych i socyalnych 
zie chciał z pami pracować. Tą drogą dążyć 
będziemy do utwierdzenia tej wielkiej, szczerej, 
toleranckiej j spokojnej Rzeczypospolitej, która 
Jest celem naszych usiłowań. Kraj stwierdził już 
rowie swą wolę. aby po upływie zac 
handlowych w r. 1892 wprowadzić nową taryfę 
ową w kierunku ochrony geja shi pracy ac 
todowej. Rząd zjednoczy się z tą = woz | „A 
edsięweźmie niczego, Davet eko wta) pozwał 
jaźni i , aaa 
arlamentowi zachować wolne ręce. _ znajdujemy 
w epoce zmian społecznych, 00 7 reris ea 
dowiązek zaopiekowania się wra anoal 
czą. Zaden rząd nie może 8/8 rare pm = 
p wiązka a tem mniej nora b taików Sta- 
ię starali ulepszać stopniowo tom włedsiaiać że 
tat się też będziemy, aby w o. dkowi, ale że 
rawy publiczne nie nlegajà Lier , 
2 " . 8 Ą 
een r tod ministerstwa przychyl- 


Goethe w Polsce. 


S a C 


- (Ciąg dalszy). 

Było to w roku 1823. Goethe miał okragia lat 

(wyraźnie siedmdziesiąt cztery) i zakochał się 

p ramo tniej pannie Ulryce von 

liertelnie w szesnastoletniej | bo R 

Levezow. Ogarnęły go młodziencze maż mr są 

- Go silna namiętność. Polacy mówią, Że Jas rh 

UN p + W takim stanie d. 5go sierpnia 

| "x sam pali. ns boskie tony jej 

at, Szymanows 3, iej wpływem uczuł ła- 

$ ji zemożnym jej wP'YyWe : ò 

me uspokojenie, a potem powracającą równo 

Wage iia — i z całego serca za to Vy” wenę. 
“ay 


R schwebt hervor Musik mit Engelsschwingen, 


erg; is Ton und Töne, AP 
i Wa durch und durch zu dringen, 
U tberfiillen ihn mit ewiger Schöne ; | 
Pas Auge netzt sich, fikilt im höheren ei 
en Gótterwerth der Töne wie der +a 
i EA E 0- 
»Nagle zstąpił na mnie pokój kank ri ds 
godził mię ze sobą samym 1 7e ok dnia 22g0 
KORY liście do Neessa von Esenbec. do Zeltera 
Sierpnia, a w dwa dni później w liście ja“. pani 
nosząc się nad „grą nie do uoma af na 
Szymanowskiej, mówi: „Można e piim Cza- 
ówni z Hummlem, tylko, że to Jes prank to 
zda polska pe kg ają Z pomocą 
Je się, że stoi jakiś gnom, nał, za ja- 
Stężnych demonów takich cudów e gdy ona 


n 


le człowiek ledwo śmie dziękować; a 1 
skończy i przyjdzie i popatrzy na ciebie, to - 
> je szczęśliwym, że Już 


Z, c ie nazwać się £ 3 i 
skoczyła. ie naz przyjedzie do, Berlina, pat: 
ę serdecznie, pozdrów odemnie ita J 3 pas 
Mym.. Dziwnie gwałtownie wpływała na w 
Nizyką w ostatnich dniach. Głos Milderówny, nar 
Noni Szymanowskiej otworzyły, moje serce Ja 


af 
) Z wiersza do pani Maryi $z 
Tersshnung. l p 


N 


ymanowskiej 3 


Iko od i-go do ostatmiego dnia w miesi 
m at ogłoszenia uprasza się nadsyłać 
| nbp a 


Mękopiemów nadsyłanych nie zwraca się. 


k | narzuconem, 


„Die|j a 


Kraków, 


Piatek 21 Marca 1890. 
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ziennie wieczór, wyjąwszy niedziele i dn 

r y. w Krakowie pe 10 6., % przesyłką posztową 12 o. 

e dzienników, ul. Karola Ludwika 1. 9. 
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u. 
anco do 
ns nio podlegają opłacie po- 


nie, chociaż bez wielkiego entuzyazmu. Organ podziela poniekąd w tej chwili cała Europa, 


stronnictw umiarkowanych, a między niemi i Jour |która przyzwyczaiła się poważnie liczyć się 


mal des Débats mniemają, że program minister- 
stwa nie jest dość jasnym, a byłby zadawalnia- 
jącym, gdyby go w duchu mowy Saya. interpre. 
tować można. Figaro przepowiada, że dążności 


z głosem Bismarcka, oswoiła się z jego przy- 
wództwem dyplomatycznem , pogodziła się 
w przeważnej części z jego polityką zagra- 


członków radykalnych ministerstwa stłumią nie- | niezną. 


bawem dążności członków umiarkowanych. 


W Bułgaryi aresztowano jednego Z byłych ofi- 
cerów, podejrzanego o zmowy z Panicą. Skutkiem 
zezneń jego nastąpią może inne jeszcze areszta 


wania. Okoliczność ta, równie jak pochwycenie | bądź niepewnem, 


kilku szyfrowanych dokumentów, opóźni znów roz- 
poczęcie procesu. 


Z szerokiej widowni politycznej ustępuje 
mąż stanu, który od ćwierć wieku z górą 


W położeniu zewnętrznem nie zaszły obe- 
enie zgoła żadne zmiany, ale ustąpienie męża, 
który to położenie stworzył i nad jego utrzy- 
maniem troskliwie czuwał, czyni je bądź co 
wywołeje pewien niepokój 
o przyszłość. Nie prędko zaginie urok i tra 
dycya międzynarodowej polityki Bismarcka, 
a jak długo istnieje sojusz trzech mocarstw, 
tak długo poważnych, istotnych zmian w kon- 
stelacyi europejskiej spodziewać się nie mo- 


kierował niemal na własną rękę, ale szczę- |2n4: Czy jednak po pewnym przeciągu czasu 


śliwie losami swojej ojczyzny, a który potę- 
żnym swym duchem i niezrównaną, rzec 
można genialną bystrością i zręcznością dy- 
plomatyczną górował nad całem położeniem 
europejskiem, naginał je do swojej woli, ukła- 
dał je stosownie do swoich daleko sięgają- 
cych widoków i interesów swego kraju. Na 
każdej karcie politycznych dziejów ostatnich 
dziesiątek lat zapisanem jest nazwisko Bis- 
marcka, wszędzie występuje i imponuje jego 
olbrzymia postać, na każdym kroku znajdzie 
przyszły historyk plony jego twórczej dzia- 


nowi ludzie nie zechcą się wyłamać z obrębu 
zakreślonego przez Bismarcka polityce zagra- 
nicznej, czy nie pokuszą się o zwrócenie jej 
na nowe tory, czy nie podniosą nowych ha- 
seł i nie zapragną nowych celów i nowego 
ukształtowania Europy, — to zagadka przy- 
szłości, której rozwięzywać dziś jeszcze nie- 
podobna, zwłaszcza, że nie wiadomo, kto po 
ustępującym mężu stanu podejmie twarde 
brzemię obowiązków i odpowiedzialności na 
przyszłość. 3 


Natomiast jednak w polityce wewnętrznej 


łalności lub też ślady wywołanych przez| Niemiec zajdą niewątpliwie zmiany; zapowia- 
niego nieszczęść i zniszczeń, strasznych ka-|dają się tam zwroty 1 przewroty. Ten grunt 


tastrof i groźnych przewrotów. 


usunął się zpod nóg Bismarcka, tu odezwały 


„Krwią i żelazem“ a nie rzadko „siłą |Się zainicyowane przez młodych ludzi nowe 


przed prawem* torował on drogę swoim prądy i kierunki, których 


nie pochwalał i 


ielki j i i się nie solidaryzował stary kan- 
lkim zwycięstwom politycznym, z gwałto | którymi się nie solidary 
r energią, niezachwianą wytrwałością ine-|elerz, którego systemowi przygotowały z góry 


ugiętą wolą zdążał 
i burzył wszystko, 


on wprost do celu, łamał | klęskę parlamentarną ostatnie wybory. Tu też 
co mu stawiało przeszkody |szukać należy powodów, które skłoniły kan- 


i zapory w przeprowadzeniu i wykończeniu |clerza do usunięcia się. Nie tu miejsce za: 


-|dzieła, które go nczyniło wielkim i utrwa- 


stanawiać s.ę nad tymi powodami; można tyl- 


liło jego ojczyzny wielkość i potęgę. On wska |ko zapisywać różnorodne domysły i kombina- 
zał narodowi pole wspaniałych tryumfów woj- |cye, które miały spowodować przesilenie kan 
skowych, on zjednoczył Niemcy pod egidą |clerskie, alo to pewna, że ;ednym z najgłó- 
Prus, on stworzył cesarstwo niemieckie i| wniejszych powodów była samodzielność zdania, 
otoczył je niezwykłym blaskiem i powagą, on jaką szczególnie w wielu wewnętrznych kwe- 


wreszcie w epoce wszechwładnego militaryzmu 
i kolosalnych zbrojeń, w chwili ciężkich prze- 
sileń, a często w przededniu burzy wujennej 
potrafił rozpędzać chmury z politycznego 
ryzontu, oczyszczać powietrze 
cznych miazmatów, a wreszcie zainaugurować 
przed 10 laty politykę zbrojnego pokoju 1 
postawić na jej straży potrójny alians. 
Podeszły ale nie złamany wiekiem, stru- 
dzony ale nie wycieńczony pracą , opromie- 
niony sławą lubo nie syt jeszcze sławy 1 zwy- 
cięztw, usuwa się ks. Bismarck z wrzącego 
życiem i ruchem pałacu kanelerskiego do za- 
cisznego Friedrichsruh, aby na stare lata wy- 
począć i spoglądać ztamtąd może nie bez pe- 


ho-|zwyczajony do dźwigama ich | 
z niebezpie- | Wiązków, poczuwający się do odpowiedzialno- 
¿[ści za wszystkie kroki, ale nie znoszący ża- 


styach objawił młody monarcha niemiecki, a 
w pierwszym zapewne rzędzie zaznaczony przez 
niego nowy program polityki socyalnej. Przy- 
wszelkich obo- 


dnego oporu, poczuł niewątpliwie Bismarck, 
iż czas jego wszechwładzy przeminął. Nie 
skłonny do ustępstw i kompromisów, twardy 
w zdaniu i przekonaniu, przywykły do rzą- 
dzenia żelazną ręką, nie chciał uledz, nie 
chciał się poddać, nie chciał współdziałać 
przy rozwięzywaniu nowych problematów ; no- 
we walki pozostawił nowym ludziom. 


Bismarck należy dziś do historyi. Ona też 


wnej zazdrości, ale i nie bez obawy, jak|sprawiedliwie oceni niespożyte jego zasługi, 


młode dłonie rwą się do władzy, jak nowi|jakie położył dla swego narodu i ojczyzny, 
ludzie chwytają za ster państwa. Obawy te|dla której dobra do ostatka z pełnem po- 


Jej talent mógłby człowieka zgnieść, gdyby jej 
wdzięk nie uczynił go przebaczenia godnym.“ — 
W następnym liście z d. 8go września dodaje: 


hwycałem.* 
ź Dnia 23 października tegoż roku (1823 


przyjechała wreszcie 


dzo i zaraz nazajutrz dał 


dzo wesół i uprzejmy 
zachwytem, który 0 
Csaba RA i zda duszy gra.“ Już czwartego 
na nim powziął myśl i 
certu i wezwał nas do zajęci ji d 
trzecie zebranie u poety, a już 4 listopada 
szy publiczny występ — 2 P 


Było wiele toastów: : : 
wzw, Goethe powstał żywo i przemó- 
wił z niezwykłym zapałem: n 
mnienia w waszem rozumieniu ; 5 
poradny.: sposób wyrażenia Się. <0, 


się pięść zaciśniętą przyjaźnie otwiera. Mówiłem |tęsknotą chciało 
do siebie: Od dwóch lat, a może i dłużej nie sły- | wieczna nowość, g € 
szałeś muzyki, zmysł dla niej, o ile go miałeś, | pierwiastków przeszłości — 1 prawdziwa tęsknota 
zamknął się i odosobnił; nagle ta niebiańską za | musi być zawsze płodną } > 
ośrednictwem wielkich talentów spada na ciebie, i lepsze.“ A potem dodał z widocznem 1 bardzo 
wywiera całą swą moe, odzyskuje wszystkie swoje | 
prawa i obudza wszystkie, uśpione wspomnienia.“ liśmy tego wszyscy na sobie W | f 
Dnia 9 sierpnia pisze z Marienbadu do radcy |nie czujemy się wszyscy bez wyjątku w głębi du- 
Schulza w Berlinie: „Pani Szymanowska, Hummel | szy odświeżeni, lepsi, szersi przez to czarujące, 
w postaci kobiecej, swoją miłą polską łatwością | szlachetne zjawisko, które nas znowu ma opuścić. 
wielce mi uprzyjemniła ostatnie dni. Największy | Lecz nie! Ona nie może nam zniknąć, ona żyje 
talent zdawał się u niej tylko podkładką polskie-|w nas i z nami i niech próbuje uciec, nie wiem 
go czaru — albo jeśli Pan chcesz, przeciwnie.|jak, zostanie we mnie na zawsze.* 


Pojechała do Berlina, jeśli Pan poznasz i usły: | zastałem yską, 
SZySZ tę zarówno miłą, jak biegłą w sztuce panią, | przy stole; ona rozdała była właśnie między wszyst- 
to nie weźmiesz mi za złe, że tak się nią za-|kich członków rodziny, nie wyjmując małego Wol- 


otem kolacya 3 Goe-|i pocieszona: Pan pokrzepił da oki 
HBE je opuszczał najmilszy humor.|czuję się lepszą i godniejszą, posiadając pański 
thego, którego nie jeden z nich poświęcono |szacunek. Nie mówmy o pożegnaniu, nie mówmy 


napowrót przywołać ; jest tylko 
tworząca się z rozszerzonych 


i tworzyć uczucia nowe 


głębokiem wzruszeniem: „I czy nie doświadczy- 


Scenę pożegnania (następnego dnia) tak opisuje 
tenże sam Müller: 

„Gdy po południu przyszedłem do Goethego, 
go z panią Szymanowską, siedzących 


fa, ulubieńca swego, prześliczne upominki, po czę- 


przy-|ści własnej roboty; Goethe był w najdziwniejszem 
znakomita artystka, dwukro- | usposobieniu. Silił się na wesołość i humor, a 
tnie zapraszana, ze siostrą p. Kazimierą Wołowską|z każdego słowa przebijał głęboki smutek rozsta- 
do Weimaru. Goethe naturalnie ucieszył się bar-|nia. Wstawał, chodził koło stołu, to wychodził, to 
wielki wieczór. Müller į wracał — potem wziął album py, Kazimiery 

i im: ethe przez cały czas był bar-|i wypisał w niem słowa: Rappelez mot au sou- 
ONNES D a A i końca się SKM aji” de tout le monde, aussi je demanderai à 
budziła pani Szymanowska | tout le monde des nouvelles de vous. 


O godzinie piątej była audyencya pożegnalna a 


$ zykalny wieczór .u Goethego; j Wielkiej Księżnej. — Na usilną prośbę przyszła 
Ba pen bys nyśl urządzenia publicznego kon- pani Szymanowska ze siostrą W towarzystwie syna 
ia się nim. 30go było] poety i Müllera jeszcze raz do Goethego i żegnała 
pierw-|go temi słowy: „Rozłączam się z Panem bogata 


epiłeś wiarę w siebie samą, 


o podziękowaniu, marzmy raczej o zobaczeniu się. 


„Nie uznaję wspo-|O! gdybym doczekała starszych lat i wnuka, mu- 
jest to tylko nie-|siałby nazywać się Wolt, a pierwszem słowem, 
co spotkamy | które wymawiać uczyłby się odemnie, byłoby pań- 


wielkiego, pięknego, znakomitego, nie potrzebuje į skie drogie imię.“ Goethe pomięszany, wzruszenie 
o” ? 


być wspo-mnie-niem, mnie 
ono musi Zara 
w naszą istotę, zróść 
w nas utworzyć i ta 


w nas i działać. Nie ma nic minionego, 


niejako z zewnątrz į chciał pokryć żartem. Comment, vos compatriotes 
z z początku wpleść sięļont eu tant de peine à chasser les lowps (aluzya 
é z nią w jedno, nowe lepsze] do imienia Wolt-Wilk) de chez eus et vous voulez 
k wiecznie kształcąc żyć|les y reconduire? Ale udany humor nie dourzy- zem : , i 
coby się |mał pola i wkrótce ustąpić musiał rzęsistym łzom.|na swojem licu zespoliła cudnie,“ 


tych dniach? Czy |* 


Prenumeratę przyjmują: 


zeń Ignacego 
p mag gó 


p. 
Rue du Chemin de fer 44); 


nachium i Norymberdze), 


Nakazuje nam to stwierdzić sprawiedliwość, 
mimo, że na naszych losach i sprawach za- 
ciężyła. okrutnie dłoń Bismarcka — mimo 
tylu krzywd i ciosów, jakie zadał on na- 
szej narodowości i naszemu w pierwszym rzę- 
dzie wielkopolskiemu społeczeństwu. Bolesne 
dla nag wspomnienia łączą się z nazwiskiem 
Bismarcka, a historya, która wykaże, jakim 
czynnikiem przeważnym i potężnym był ustę 
pujący mąż stanu w polityce zagranicznej, 
rozbierze także krytycznie i należycie napię- 
tnuje m»ralne podstawy jego met.dy rządze- 
nia, jego wiary politycznej, jego systemu spo- 
łecznego. 


Dymisya Bismarcka. 


„Jeszcze do chwili, w której te słowa piszemy, 
niema urzędowego stwierdzenia, iż cesarz przyjął 
dymisyę ks. Bismarck. W przyjęcie dymisyi nikt 
atoli nie wątpi. Ustąrienie Bismarcka uważanem 
jest za fakt dokonany. 

Bezpośrednie motywa dymisyi Bismarcka nie Są 
jeszcze dotąd rozjaśnione i zapewne nieprędko to 
nastąpi. Do hbistoryi przesilenia kanelerskiego po- 
dają dziś dzienniki następnjące nowe szczegóły: 
Kanclerz nie chciał przybyć do Berlina na zam- 
kaięcie parlamentu i, uczynił to dopiero wskutek 
naglącej deneszy Bóttichera. Reskrypta socyalne 
cesarza zostały zredagowane przez Hintzpetra j 
kanelerzowi tylko przedłożone. Również i nomina- 
cya barona Ber!epscha ministrem handlu nie była 
miłą ks. B smarckowi. Z powodu pewnej różnicy 
zdań, jaka się objawiła przed 10 lub 12 dniami 
w radzie ministrów, zapowiedzial kanclerz swoją 
dymisyę; rada ministrów przyjęła to oświadczenie 
spokojnie, jakby była na nie przygotowaną. Odtąd 
także stał się stosunek między kanclerzem a Boetti- 
cherem naprężony. Udzielenie orderu czarnego 
orła Puttkamerowi nie było również przyjemuem 
kanelerzowi. W ostatnich czasach miało powstać 
nowe nieporozumienie z powodu zamierzonego po 
mnożenia inspektorów fabrycznych. Te wszystkie 
wersye podaje Freisinnige Ztg. 

Inne dzienniki, jak między innemi Rheinische 
Kurier dowiaduje się ze żródła wybornego, iż 
przesilenie kanclerakie, które stoi niewątpliwie 
w związku z różnią zdania co do konferencyi ro 
botniczej i socyalno-politycznego programu Cesa- 
rza, zaostrzyło się jednak dopiero przez to, iż 
kancierz miał złożyć prezydyum ministerstwa stanu 
i że w przyszłości każdy minister za swój wy- 
dział miał sam być cdpowiedzialnym Kanclerz 
nie zgodził się a tę propozycyę i wniósł dymisyę. 

Wczoraj jeszcze krążyły w Berlinie pogłoski, 
iż książęta związkowi starają się wpłynąć na 
Bismarcka, aby dymisyę cofaął. Wiadomość ta je- 
dnak nie sprawdza się. Przypuszczają, iż po sta- 
nowczem ustąpieniu Bismarcka, kanclerzem zosta- 
nie jenerał Caprivi; Boetticher zostałby prezesem 
pruskiego ministerstwa, a może także ministrem 
spraw wewnętrznych, Miquel zaś szefem państwo- 
wego urzędu spraw wewnętrznych. W niektórych 
znowu sfarach mniemają, iż prawdopodobnie spu- 
ściznę po Bismarcku obejmie br. Botho-Eulenbnrg, 
były minister spraw wewnętrznych, a obecny na 
czelny prezydent Hessyi, który wczoraj przybył 
do Berlina. Mówią również, iż br. Herbert Bismarck 
stanowczo obstaje przy swej dymisyi i że następcą 
jego zostanie hr. Münster lub Hat: fald. Za prawdo- 
podobne uważają również ustąpienie Maybacha. 


W milczeniu wziął w objęcie obie panie, a gdy 
wyszły, patrzał za niemi długo przez otwarte drzwi. 
„Tej uroczej pani — mówił jeszcze później do Mtl- 
lera — bardzo wiele zawdzięczam; znajomość 
z nią i jej przedziwny talent oddały mię samemu 
sobie * 

Po jej odjeździe z wielką tęsknotą wspominał 
dni jej pobytu, a listy, które w tym czasie do 
licznych przyjaciół wysyłał, poświęcone są prawie 
wyłącznie pani Szymanowskiej. Knebla prosi, żeby 
cały świat „zmobilizował* na jej koncert 
w Jenie i nazywa ją istotą stworzoną na to, żeby 
urzeczywistnić roskosze, które się przeczuwało, 
nie mogąc nigdy ich doznać. Do Boisserće' go zaś 
pisze: „Dom mój przez czternaście dni był zbio- 
rowiskiem wszystkich przyjaciół muzyki*, przy- 
nęconych wysoką sztuką i zachwycającą osobisto- 
ścią tej nieporównanej pianistki, której wdzięk i 
talent nieoceniony już w Marienbadzie osłodziły 
mi życie.* 

Dał jej także listy polecające. Kanclerz Müller 
zwrócił jego uwagę, że wypadałoby koniecznie 
napisać i do Humboldta. — Dobrze — odparł Goe- 
the — to tak do niego napiszę: „Ponieważ Pan 
jesteś badaczem przyrody, a w szczególności wul- 
kanów, posyłam Panu wulkan żeńskiego rodzaju, 
który wszystko, co jeszeze ocalało, spali na po- 
piół* — w rzeczywistości napisał jednak inaczej, 
poważnie i ciepło, chociaż krótko. 

Dnia 8 stycznia 1924 ucieszył go list Zeltera, 
donoszący, że na drugim koncercie jego przyja- 
ciółki w Berlinie sala była pełna. „Jej gra opiera 
się na wybitnych zdolnościach i zupełnie słusznie 
ją 'oceniłeś. Grała mimo lęku i wzruszenia z pra- 
wdziwym talentem. Król z eałym dworem był 
obecny. Zakochana jest w Tobie szalenie *). 
I jej siostrzyczka jest miła, miękka natura, i wiele 
ma jeszcze kwiatu mimo dojrzałości* **), 

Tę siostrzyczkę i Goethe lubił. Napisał był dla 

*) Druga część zdania, którą opuszczam, zdaje mi 
się nieprawdopodobną — chociaż inne były czasy, 
wyobrażenia i zwyczaje. 

**) Możnaby, wolno tłumacząc, powiedzieć z Mi- 


ckiewiczem: „I /oboje, dziewki i niewiasty wdzięki 


eee (e CZASU“ w Mirakewie i urzędy poczto 
garnis S. Krzyżanowskiego, handel Smidowicza s i 
Hersa przy placu Maryackim l. 9, handel Bajera przy ulicy Grodzkiej 
św. Jana. — O©głoczemia (i*scraty) przyjmuje 
drobnym drukiem (petit.) za pierwszy raz 10 cent., za każdy 
3 stronie) od miejsca wiersza drukiem drobnym 
rzyjmują: we Lwowie Biuro 
dam, Rue des Saints-Póres 81, (prenumeratę p. 
Ma | Wrodławięj A Oppelik, R. Mosse (także w Berlini 
n. M., Berlinie, Li Bazylei i Wrooławin), A. l osse w e, 
PR Schalek, M. Dukes, J. Danneberg. (tylko prenumeratę 
SC), w Frankfurcie m. M. G. L. Daube & C. 
Reichman i Frendięr, biuro ogłoszeń przy ul. Senato 


w 


ka 
się sa opłatą od miejsca wiersza 
30 sent. sa A — Ggzożnenie a wim 
ów uliea Karola Ludwika l. 9; w 
. W. Raczkowski, Courbevoi pod 
Haasenstein & Vogler (także w Hamb 
burgu, Mo- 
- se Goldschmidt 
mują ogłoszenia 


W Warszawie PP. 


święceniem i najgorętszym pracował zapałem. Wypada nam jeszcze zapisać niektóre głosy 


prasy zagranicznej o dymisyi Bismarcka. 

Z Paryża donoszą, że były minister spraw za- 
granicznych Barthélemy St. Hilaire, zapytany o 
przyczynę ustąpienia ks. Bismarcka, wyraził zda- 
nie, że Rosya będzie zapewne główną przyczyną 
nieporozumień między cesarzem a kanclerzem. 
Ostatni pragnął zawsze zbliżenia się do Rosyj. 
Miał on, jako patryota, głównie interes kraju swe- 
go na .oku. Ustąpienie kanclerza mogłoby teraz 
sprowadzić zmiany w zewnętrznej polityce Nie- 
miec. Co się stanie, niewiadomo, bo zniknięcie 
księcia Bismarcka otwiera teraz na oścież wrota 
wszelkim możliwym ewentualnościom. 

Republique française mniema także, że w po- 
lityce europejskiej znane dążności ks, Bismarcka 
ustąpiły teraz miejsca czynnikom mistycznym, o- 
strzega jednak przed zbytniem niepokojeniem się. 

Estafette, organ Ferrego, wyraża zdanie, że 
mogą nastąpić niespodzianki, których trudno prze- 
widzieć, a Justice powiada, że nikt przewidzieć 
nie zdoła, jak teraz zacznie działać pozostawiony 
samemu sobie młody cesarz, który dotąd, ubrany 
w biały mundur kirasyera, zajmował się kwestyami 
socyalizmu chrześciańskiego. Inne dzienniki, szczę- 
gólnie niektóre włoskie pisma mówią, że teraz 
kolej do ustąpienia ra Crispiego. 

Dzienniki angielskie, omawiając ustąpienie ks. 
Bismarcka, podnoszą przedewszystkiem tytaniczną 
siłę, która ciężar losów Europy przez lat dwa- 
dzieścia dźwigała. Zgadzają się wszystkie na to, 
że go nikt należycie zastąpić nie zdoła, wyraża- 
ją jednak nadzieję, że się zagraniczna polityka 
Niemiec nie zmieni i pokój europejski nie zosta- 
nie zakłóconym. Daily News mnuiemają, że ustą- 
pienie ks. Bismarcka da się najbardziej uczuć lor- 
dowi Salisbury, który od r. 1885 głównie na nim 
się opierał. 

Dzienniki rosyjskie z wyjątkiem G'rażdanina 
przypominają, że ustąpienie ks. Bismarcka wy- 
wrze wpływ pomyślny na położenie międzynaro- 
dowe. Nowosti spodziewają się radykalnego zwrotu 
w polityce niemieckiej, która wypadnie na dobre 
Niemcom i Europie. Wiedomosti odzywają się 
w te słowa: Hegemonia Niemiec bez Bismarcka 
jest rzeczą niemożliwą, trwać też nadal nie może 
hez niego liga pokojowa. Dominujące stanowisko 
Rosyi powinno 8'ę teraz wzmoc'ić. Nowoje Wre- 
mia piszą: Bez Bismarcka będą teraz Niemcy za- 
gadką. Rosya powinna teraz bez straty czasu 
wzm cniać swą pozycyę wszelkiemi siłami. Sta- 
nowcza polityka narodowa jest w tej mierze wa- 
ruokiem powodzenia. 

Z dzienników polskich omawia obszernie prze- 
silenie kanclerskie Dziennik poznański i odzywa 
się w te słowa: 

Pewną jest rzeczą, że polityka dotychczasowa 
dozna zmiany nietylko w formie i toku zewnę- 
trznym, ale i w istocie swojej o tyle, o ile z do- 
konanych faktów wynika jasno, że odmienne po- 
glądy cesarza i jego kanclerza doprowadziły do 
tej katastrcfy, że gdy kanclerz na swoje poglądy 
i modłę ich przeprowadzenia nie mógł nzyskać 
aprobaty cesarza, gdy na nią nie zyskał także, 
jak ostatnie wykazały wybory, aprobaty narodu 
niemieckiego — ustąpić musiał. 

Trudno jest dzisiaj stawiać jakikolwiek horos- 
kop prawdopodobny na pizyszłość. Cała sytuacya 
polityczna się gmatwa. Powrócimy jeszcze do tej 
kwestyi i jej znaczenia nieco później, gdy sytua- 
cya więcej się wyjaśni, gdy ze strony cesarzą 
przez odpowiednie nominacye lub inne autenty- 
czne objawy jego woli i zapatrywania ta najwa- 
żniejsza strona wielkiego tego wypadku jaśniej 
się odsłoni. 

Ale ani dzisiaj, ani wtenczas, chociaż polityka 


niej nawet dwa wierszyki. Jeden z nich powstał 
z następującego powodu: 

Hrabia Fedor Wasiljewicz Rostopczyn, generał: 
gubernator moskiewski umieścił w jej albumie żar- 
tobliwy testament, o którym pierwszy podał wia- 
domość R. Falk w rozprawie „Graf Rostoptschin 
und Goethe*. Panna Kazimiera Wołowska zapa- 
dała czasem w melancholią, była smutna, mówiła 
o śmierci — a ponieważ była zdrowa i młoda i 
ładna, przeto hr. Rostopczyn zażartował z urojo- 
nych jej dolegliwości w sposób następujący : 


Mój testament: 


1.) Doprowadzona do ostateczności przez zbytek 
zdrowia i czując zbliżającą się Panią Śmierć do 
mego łóżka, w którem śpię spokojnie, podaję moją 
ostatnią wolę i mianuję exekutorem mego testa- 
mentu na. tym: świecie p. Rossiniego, a na tamtym 
p. Haendla. 

2.) Mój dowcip zapisuję pierwszej młodej oso- 
bie, która swój utraciła. 

3.) Moją duszę samolubom. 

4.) Moje serce bogatym. 

5.) Moją milość dla siostry jej dzieciom. 

6.) Moje oczy młodym dziewczętom, które cho- 
dzą po świecie niepostrzeżone i t. d. 

Podpisano: Kazimiera W'ołowska. 
Za wiarogodność odpisu: 
Fedor hr. Rostopczyn. 
823. 


Na przylądku Dobrej Nadziei. 


'Wiersz Goethego z tej okoliczności napisany 
brzmi : 


19go lipca 1 


` 


An Fräulein Kazimiera Wołowska 
«9 1823, 

Dein Pa verteilt die holden Gaben 
Womit Natur dich miitterlich vollendet, 
Vermichtniss nach Vermiiichtniss ausgespendet 
Zufrieden Jeder, seinen Teil zu haben; 3 
Doch 'wenn du Glückliche zu machen trachtest, 
So wir'es der, dem du dich ganz vermachtest. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


DR HuGo ZATHRY, 


- daleko idącym liberalizmem, co już zanotowaliś- 


‘ceo w niejednym przypadku wytwarza pewną nie- 


- my, ryb i raków ($$ 318—321). 


* dów. Zacytujmy tylko najważniejsze z nich: 


= g CZAS z Piątku 21 Marca 1890. 
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gamiści. — Stewarzyszenie liczy już znaczną liczbę 
członków. 

— Największa głębia morska, zmierzona dotąd, 
znajduje się w południowej części oceanu Atlantyckie 
go, pomiędzy wyspą Tristan d Acunha i ujściem rze- 
ki La Plata. Dotarto tam do dna w głębokości 
40,236 stóp, czyli 8*/, mil morskich. Wymiar ten 
przewyższa szczyt góry Everest, nsjwyższy punkt 
ziemi o przeszło 17,000 stóp. W północnej częśri 
Atlantyku, na południe Newfundlandyi, zmierzono głę- 
bię 4580 stóp, podezas gdy w pobliżu wysp Bermu- 
das wykryto głębię 34,000 stóp. Przeciętna głębo 
kość wszystkich morz wynosi około 2,000 sążni. 


Prezydent Sądu krajowego wyższego w Krako- 
wie zamianował asystenta rachunkowego Sądu 
krajowego wyższego we Lwowie, Romana Ema- 
nuela dw. imion Andrusikiewicza, oficyałem ra 
chunkowym, zaś kalkulanta rachunkowego Sądu 
krajowego wyższego w Krakowie Ignacego Ku 
dlińskiego, asystentem rachunkowym przy Sądzie 
krajowym wyższym w Krakowie. 


wiadającej wielkości klęski i uchwalił w tym celu 
zaciągnięcie pożyczki, wynoszącej stosunkowo ma- 
łą kwotę 300.000 złr. Utworzony zatem z kas 
państwowej i krajowej fundusz ratankowy 1.200.000 
złr., z którego w połowie lutego b. r. pozostawała 
już tylko kwota 226.000 złr., jak się okazuje, by- 
najmniej nie jest wystarczający na skuteczne za- 
pobieżenie klęsce w Galicyi. 

Jeżeli żywione w jesieni zeszłego roku obawy 
co do ogólnej klęski głodowej po części — dzięki 
pomyślnemu zbiorowi kartofli — okazują się prze- 
sadzonemi, a głód w/prawdziwem tego słowa 
znaczeniu dotychczas pojawił się sporadycznie 
w niektórych powiztach wschodniej Galicyi i je- 
żeli dotąd można go było zwalezać za pomocą 
wsparć udzielanych najbardziej cierpiącym wyro- 
bnikom i włościanom, pozbawionym zarobku — to 
z drugiej strony panujący w całym niemal kraju 
nadzwyczajny brak paszy przewyższył najgorsze 
obawy i spowodował, iż kredyty, przeznaczone na 
uśmierzenie nędzy, w przeważnej części musiano 
użyć na przezimowanie bydła, względnie na za- 
kupno paszy, oraz iż ladność kraju w wielu po- 
wiatach zmuszona była przeznaczone na własne 
pożywienie do przyszłych zbiorów i na zasiew za- 
pasy zbożowe zużyć na utrzymanie bydła. 

Pod względem sprzedaży i zabijania koni i by- 
dła rogatego, które na początku zimy w tak za- 
trważający sposób było się rozszerzyło , udało się 
wprawdzie z końcem zesziego roku wprowadzić 
pewną w tej mierze stagnacyę, lecz trwałość tego 
powodzenia znów zdaje się być zagrożoną przez 
fakt, iż w przeszło 50 powiatach kraju artykuły 
żywności i surogaty nie wystarczą na utrzymanie 
i tak już ograniczonego stanu bydła do chwili wy- 
puszczenia go na pastwiska, skutkiem czego grozi 
niebezpieczeństwo, iż w niektórych powiatach zaj- 
dzie znów potrzeba zmniejszenia niezbędnej dla 
gospodarstwa ilości bydła. 

Grożaiejszą jednak jest jeszcze obawa, która 
wynika ze skonstatowanego w wielu gminach braku 
nasienia na lato, a którą tem bardziej należy mieć 
na względzie, ile że w 400 blisko gminach za- 
siewy zimowe były bardzo niedostateczne. 

W styczniu i lutym b.r. przeprowadzone zose 
z polecenia e. k. Namiestnictwa we wszystkie 
74 powiatach Galicyi przez starostów w porozu 
mienia z prezesami powiatowymi obszerne docho- 
dzenia, których celem było osiągnięcie dokładnych 
dat co do istnienia, a względnie braku niezbę- 
dnych zapasów na przezimowanie koni i bydła, 
na zasiew letni i na pokarm ludności z uwzglę- 
dnieniem udzielonych już cierpiącym nędzę zapo- 
móg z funduszów publicznych. 

Na podstawie odnośnych sprawozdań starostów 

okazuje się, iż ubytek paszy w 3,247 gminach 
(w 55 politycznych powiatach) po przeciętnych 
cenach targowych obliczony wynosi 2,920,830 złr., 
a potrzeba nasion w 3,854 gminach (w 71 polity- 
cznych powiatach) wynosi 1,916,165 złr. Wyży 
wienie ludności zaś w 58 dotkniętych nędzą po- 
wiatach wymaga 583,850 złr. 
- Namiestnictwo uważało za niezbędne najstaran- 
miej zbadać podane przez starostów cyfry i na 
podstawie pewnych, zdaniem jego wskazówek, do- 
szło do rezultatu, iż zaspokoić się da brak paszy 
kwotą 501.500 złr., nasion 705.000 złr., żywności 
dla ludności 215.500 7łr., razem 4,422 000 złr. 


ustępującego męża stanu na nas i na sprawie bo, 2) Różnica między morderstwem a iwa 
szej najdotkliwiej się odbiła, nie pójdziemy za opiera się według projektu zgodnie z powszechnie 
przykładem niegdyś najgorliwszych jego zwolen-, przyjętą teoryą na różniey między postanowieniem 
ników i popleczników i nie będziemy obalonego  rozmyślnem a nierozmyśjuem ($$ 224i 225), pod- 
przeciwnika naszego błotem obrzucali. czas gdy jej podstawą według prawa dzisiejsze- 
Miejmy nadzieję, że ze zmianą całego systemu | go iest, stanowczo już przez nankę potępiony, po- 
politycznego i dla nas pojawi s'ę zmiana ku lep- dział zamiaru wrzestępnego na bezpośredni i po- 
szeme, że monarcha, który się przekonał oczywi-| średai (S$ 134, 140 kod. obow.). Zanotujmy je- 
ście na innych polach, że polityka bezwzględnej |szcze w przedmiocie rozbieranej tutaj kwestyi 
represyi nie prowadzi do celu — i naszym słu-| ważne odstąpienie projektu komisyinego od sta- 
sznym żądaniom da ucho przychylne. nowiska, które względem niej zajął projekt rzą- 
dowy z r. 1889. Ten ostatni mianowicie w $ 223 
uznał za właściwe nie podawać żadnego określe- 
Uwagi nad najnowszym projektem kodeksu jnia p ieta i lecz oloinen pod jego poję- 
karnego austryackiego cią mpsyiikio „zrzype CE amzinego_ukmiezecnia 
9 y 9 człowieka, niebędące ani zabójstwem (S$ 219— 
~ przez 221), ani dzieciobó'stwem ($ 222). Przeciwko temu 
Dra Edmunda Krzymuskiego, prof. Uniw. Jagiell. systemowi podniosła słusznie komisya kilka bär- 
L dzo poważnych zarzutów tak z punktu widzenia 

(Ciąg dalszy). k 
prawa karnego materyaluego (n. p. morderstwem 
C. i > „|byłoby wtenczas każde umyślne uśmiercenie czło 

Przejdźmy z kolei do ocenienia samej treści 


i | | wieka, skoroby tylko nie dało się stwierdzić, że 
przepisów, zawartych w rozbieranej tutaj części|sprawca działał w gwałtownem uniesieniu umy 
projektowanego kodeksu. 


słu), jak ze stanowiska procesu karnego (n. p. tru- 
Zwróćmy najprzód uwagę na kwestyę oznacza- | dność w układaniu pytań dla przysięgłych). 
nia kary za szczególne zbrodnie i występki. Ta 


ć | Z uwagi na to komisya postanowiła dać raczej 

uczyńmy projektowi dwa następujące zarzuty:  |morderstwu określenie pozytywne. wprowadzając 

1) Odznacza się on odnośnie do sędziego zbyt|do jego pojęcia czynnik rozmyślsości ($ 224), a 

zabójstwem nazwać umyślne, wszakże nie rozmyślne 
uśmiercenie człowieka ($ 225). 464 

3) Prawo obowiązujące nie odróżnią zabicia 
człowieka na jego własne żądanie od zwyczaj. 
nego mcrderstwa i oba te przypadki pociąga do 
jednakowej kary ($$ 4, 134 kod. obow.). Inaczej 
rozstrzyga tę kwestyą projektowany kodeks. Pier- 
wszy z tych przypadków uważa za uprzywilejo- 
wane zabójstwo i zagraża tylko więzieniem nie 
niżej dwóch lat ($ 227). 

4) Pojęcie rozboju dokonanego czyni projekto- 
wany kodeks zależnem od zaboru cudzej rzeczy 
ruchcmej ($ 225), podczas gdy prawo obowiązu- 
jące uważa to przestępstwo za dokonane jvż 
z chwilą użycia gwałtu lub niebezpiecznych po- 
gróżek celem powyższego zaboru ($ 190 kod. 
obow.). 

5) W miejsce znanego kodeksowi obowiązują- 
cemu ($$ 181 do 189) sprzeniewierzenia (Ver- 
untreuung) projekt wprowadza w $ 270 o wiele 
obszerniejs”e pojęcie nieprawnego przytrzymania 
już posiadanej cudzej rzeczy (Unterschlagung). 

To ostatnie przestępstwo obejmuje oprócz sprze- 
niewierzenia także wszystkie inne przypadki, 
w których ktoś, znalazłszy się w posiadaniu cu 
dzej rzeczy ruchomej pie w drodze żadnego prze 
stępstwa, nieprawnie ją sobie przyswaja ($ 270). 
Te inne przypadki podciąga błędnie prawo obo- 
«jąznjące pod pojęcie oszustwa ($ 201 L e.) 
Słusznie projektowany kodeks odstąpił od tego 
systemu, szkoda tylko, że pie poszedł za wzorem 
kodeksu niemieckiego ($ 246) i nie uznał sprze- 
niewierzenia za przypadek kwalifikowany przy- 
trzymania cudzej rzeczy. To uzupełnienie przepi- 
sów, traktujących o tem ostatniem przestępstwie, 
uważamy za konieczne, i nie wątpimy, że wejdzie 
ono w skład nowego kodeksu ksrnego. 

6) Pojęcie oszustwa otrzymało w projektowanym 
kodeksie charakterystykę zgodną ze znaczeniem, 
órkte nadaje temu przestępstwu powszechnie przy- 
jęta w prawie karnem teorya. Zamiast obejmować]  Uwzględniająć tę Cyfrę i zważywszy, iż kwota 
cały szereg najróżnorodniejszych przypadków pod-| 226.000 złr., pochodząca z udzielonej już zapo- d 
tępuego wprowadzenia kogoś w błąd lub korzystania |mogi i zaliczki, pozostała jeszcze do dyspozy-|i tak zaprowadził w swym zamku i w otaczej 
z jego błędu w celu wyrządzenia komukolwiek ja-|cyi, zważywszy dalej, iż oczekiwany z chwilą na- 
kiejkolwiek szkody prawnej ($ 197 kod. obow.) |stania wiosny zarobek przyczyni się do uśmierze- 
oszustwo według kodeksu projektowanego oznacza|nia nędzy, a względnie do częściowego pokrycia 
tylko te z peśród powyżej wymienionych przy-| wykazanych powyżej potrzeb; zważywszy wreszcie, 
padków, w których sprawca, powodując się chci-|iż należy także odpowiednio wziąć w rachubę po- 
wością nieprawnego zysku majątkowego dla siebie | moc, niesioną przez gminy i powiaty, tudzież 
lub drugiej osoby, dąży do wyrządzenia komuś | przez. różne funkcyonujące w kraja komitety ra- 
jakiejś szkody majątkowej ($ 283). tunkowe, podczas gdy z drugiej strony nie mo- 

7) Wszystkie w najbardziej rozrzuconych para |żna liczyć na dalszą pomoc ze środków krajo- 


KRONIKA. 


— Z Zatora donoszą, że w dniu wczorajszym (19 
b. m.) zakończyła tam życie nagle hr. Ludwika z Bo- 
brów Maurycowa Potocka. 

— Budapeszt 17-go marca. Hr. Andrassy testa- 
mentem utworzył dwa fideikomisy. Ostrzega on, iż 
zbawieniem narodu jest utrzymanie większej własności. 

— Drogie skrzypce. Skrzypce, na których St. Bar- 
cewicz grał temi dniami na koncerc'e swym w Rado- 
miu, oceniono na 10.000 rs. Są one własnością p. 
Blumenthala, naczelnika dystansu kolei petersburskiej. 
Gazeta Radom. donosi, że wielbiciele p. Barcewicza 
zamierzają nabyć dlań te skrzypce. 

— Samobójstwa w petersburskiem high life. Do- 
noszą ż Petersburga pod d. 14 b. m.: Ubiegły sezon 
zimowy w Petersburgu nadzwyczajnie mało skojarzył 
małżeństw, tem bogatszym był jednak w awantury 
miłosne, które się kończyły strzałem z rewolweru. — 
Jeszcze nie upłynął drugi tydzień postu, a już raport i 
policyjny zaznacza trzecie samobójstwo w kołach ary- | panny młodej , P Merkertowej , na które pošpieszyli 
stokratycznych, a czwarte, jeżeli się do tego doliczy bardzo licznie przyjaciele domu oraz przyjaciele i 
zamach samobójczy przywróconego znów do zdrowia | bliżsi znajcmi pana młcdego. , 
młodego Moriera, syna ambasadora angielskiego. —|  —. W Stowarzyszeniu katolickiej czeladzi rękodziel- 
Dziś rozeszła się wieść o samobójstwie p. de Perrinel,|niczej pod opieką św. Józefa odbył się wczoraj jako 
attachć ambasady francuskiej, który ma być również |w dzień patrona tegoż Stowarzyszenia wieczorek, któ- 
ofiarą nieszczęśliwej miłości. Więcej mówią tu o 8a-]ry zaszczycił swą obecnością JE. Książę Biskup kra- 
mobójstwie interesującej arystokratki, 0 którem prasa| kowski, jak również X. prałat Matzke, X. kanonik 
niepotrzetuje milczeć, gdyż władza prasowa niema|Fox, i liczne grono młodszych duchownych; a ze 
tym razem nie do zarzucenia podaniu szczegółów. Sa- świeckich osób p. St. Górski, pp. Żółtowski, Skrzyń- 
mobójczyni, wdowa Iwinskaja, która już od dawniej- ski, prof. Adamkiewicz, prof. Stroka, oraz wiele wy- 
szego czasu zwracała w teatrach pięknemi swemi|bitnych i życzliwych Towarzystwu osób, między któ- 
oczami, uroczą postacią i gustowną toaletą powszechną | remi wielu przedstawicieli stanu rękodzielniczegc wraz 
uwagę na siebie, była wprawdzie Nieco ekscentry-|z rodzinami. Po pięknej przemowie X. Dra Bukow- 
czną lecz pełną życia damą z wielkiemi materyalnemi skiego, prezesa Stowarzyszenia, w której zaznaczył 
środkami, i tem trudniej odgadnąć, co jej wcisnęło powolny ale stały wzrost Towarzystwa, oraz wytrwa- 
rewolwer w iękę. Być może, że samobójstwo to jestjłe jego dążenie ku podniesieniu moralnemu i umysło - 
w zwiąsku z innem poprzedniem. Gdy „panią Iwins- | wemu członków, a przez nich i całego stanu, odśpie- 
kaja ujrzano broczącą krwią na dywanie swego sa | waną została przed gustownie przybranym ołtarzy- 
lonu— zamieszkiwała ona kilka pokojów w „hotel FEu-|kiem pieśń do św. Józefa, po której nastąpiły pro- 
rope" — posłał zarząd hotelowy po jej lekarza Dra Trau- dukcye muzyczne na fortepianie i na skrzypcach, a 
benberga. Nie przyszedł on jednak, gdyż w wilię| następnie odegrany został przez członków Towarzy- 
dnia tego zażył truciznę. Dr Traubenberg był żona stwa obrazek ludowy Anczyca Flisacy, który tak 
tym, lecz od lat kilku nie żył z swoją rodziną. dobrze wypadł, że dostojni goście z wielkiem zaję 
— Emil Zola — ubogi. Sławny romansopisarz|ciem go wysłuchali, a z głębi sali ponawiały s'ę 
grzmiące oklaski. Po odśpiewaaiu jeszcze kwartetu 
męskiego, JE. Książę Biskup dla spóźnionej pory o- 
puścił zgromadzenie, dziękując X. prezesowi za pra 
cę około Towarzystwa; poczęem nastąpiła znakomicie 
wygłoszona deklamacya przez p. Jejde, oraz ostatni 
kwartet: O władzeo Świata! Pod wpływem bardzo 
przyjemnie spędzoaego wieczoru, goście po godz. 10 
rozeszli się do domów, unosząc wdzięczność i życzli- 
wość dla tak potrzebnego i pożytecznego Towarzystwa. 

— Wieczorek ku czci Ś. p. J. l. Kraszewskiego, który 
odbędzie się jutro o godz. 7 wieczorem w sali strze- 
leckiej, staraniem młodzieży akademickiej i grona 0- — 
bywateli, zapowiada się bardzo dobrze. Współudział 
raczyli przyjąć w części deklamacyjnej:.p. Siemasz- / 
kowa (wygłosi nieznany wiersz Konopnickiej) i pañ 4 
Lewicki; w części wokalno - muzykalnej: p. Zienko- 
wicz i Świtkowska, oraz pp. prof. Singer, profesor 
Stingl, Henoch, Frendel, Szulisławski, — Zaprosze- 
nia rozesłano do wszystkich instytucyj, oraz do oby- 
wateli; komitet uprasza tych, którzyby z braku adre- 
su nie otrzymali zaproszenia, o zgłoszenie się po nie 
do sklepu p. Rudnickiego (w hotelu Drezdeńskim). 
Debrowolne datki na włościan dotkniętych głodem 
przyjmuje się przy wejściu. 

Za komitet akademicki: 


zz 


Z miasta i kraju. 


— Śluby. W dniu wczorajszym odbyły się dwa 
ślub i tak: 

W kościele 00. Karmelitów na Piasku odbył się 
ślub panny Maryi Biesiadeckicj, córki znanego 
właściciela dóbr, p Stanisława B esiadeckiego, z p. 
Konstantym Korytowskim, właśc. dóbr Mszana 
dolna. Po ślubie z powodu wielkiego postu nie było 
uczty weselnej, natomiast przesłał p. Stanisław Bie- 
siądecki na ręce Adainistracyi Czasu kwotę 100 zir. 
dla naszych włościan głodem zagrożonych. 

W kościele OO. Kapucynów o godzinie 11'/, przed 
południem odbył się ślub panny Eufrozyny Morkert 
z adwokatem tutejszym Drem Sersfinem Chmur- 
skim. W wilię ślubu odbyło się przyjęcie u matki” 


my, mówiąc o wymiarze kary. 
2) Grzeszy on nieraz zbyt wielką dowolnością, 


proporcyonalność kar w stosunku do rrzestępstw 
niemi zagrożonych. Na poparcie tego zarzutu 
przytoczmy $$ 106 i 107, w myśl których za 
czynne znieważenie członka domu cesarskiego 8ę- 
dzia może ukarać winowajcę nawet jednym daiem 
więzienia stanu, podezas gdy w przypadku wy 
rządzenia publicznej obrazy członkowi domu ce- 
sarskiegn sędzia nie może zejść poniżej jednego 
miesiąca więzienia. Również razić nas musi po- 
równanie kary za krzywoprzysięstwo z $ 166 
z karą za oszustwo z $ 284. Krzywoprzysięstwo 
bowiem w sprawie cywilnej, nawet gdyby szkoda 
przez nie wyrządzona przenosiła 1000 złr. austr., 
nie może być nigdy według $ 166 karane powy- 
żej pięciu lat ciężkiego więzienia , podczas gdy 
$ 284 zegraża oszustwo, z którego wynikła szkoda, 
przenosząca 1000 złr. austr., ciężkiem więzieniem 
do lat dziesięciu. 


Drugą kwestyą, o której wypada nam pomówić, 
stanowią przepisy, określające znamiona istotne 
czynów, które projektowany kodeks uważa za 
przestępstwa. Tu przedewszystkiem zaznaczmy 
z wysokiem uznaniem, że najnowszy projekt ko- 
misyjny wolny już jest od najbardziej rażących 
zpośród owych tak zwanych paragrafów kauczu 
kowych, które powszechnie zarzucano projektowi 
rządowemu jako jeden z najniebezpieczniejszych 
jego błędów. W słusznej obawie, aby paragrafy, 
redagowane zbyt cgólnikowo, nie stały się w prak- 
tyce źródłem pociągania do kary czynów, których 
ustawodawca nie miał zamiaru uważać za prze- 
stępstwa, komisyą zwróciła baczną uwagę na tę 
kwestyą i wszędzie, gdzie tylko spostrzegła jakiś 
przepis, posiadający zbyt szerokie ramy, postara: 
ła się wytknąć mu ciaśniejsze granice. Aby się 
o tem przekonać, wystarczy porównać $$ 98, 1. 4, 
181 i 326 projektu komis., z odnośnemi paragra- 
ilami 94 1. 4, 174 i 317 projektu rządowego. 

Usunięcie wskazanej wyżej wadliwości stanowi 
niewatpliwie wielką zasłagę komisyi. Zaznaczyw- 
szy tę poprawkę, wskażmy teraz w krótkości najwa- 
źżmiejsze zmiany, które projektowany kodeks wpro- 
waądza do systemu części szczególniej dziś obowią- 
sującego w Austryi prawa karnego. 


! E. 
Na pierwszem miejscu zasługuje na uwagę ta 


rozmaitych pawilonów ogromne samy. 
budowania mogła pochłonąć 
nów wynoszący mająte®, 


lat 15 przyniosły. tarne zwyczaje. Trudno sobie wy 


— Nieparlamen zwycz 
obrazić PE bardziej nieparlamentarnego nad 


to, jakiem się odznaczają na obradach gabinetowych 


okoliczność, że projekt obdarza prawo austryackie|grafach kodeksu obowiązującego i w tak zwanej|wych, zwłaszcza wobec i tak już aż nadto obar- | den do siadzą is 8 Ser S 
kilka mak r mu ihiel Eulsgiryszd zbro- |ustawie dynamitowej (27 maja 1885 r.) zawarte czonego fanduszu krajowego — wnosi Namiestnik, |da tenże. A | oil ki ilo Kalska najszerszego | Ignacy Suesser, F. Ks. AE: 
dni i występków. Zaliczmy tutaj: przypadki narażania życia, zdrowia i majątkujaby dla dalszego zwalczania nędzy w Galicyi po- rozgłosu tym 00e 80m, obie e scelencye pospieszają za sekretarza. przewodniczący. 


— Wieczorek Szewczenki, który w roku zeszłym 
znalazł tyle powodzenia w Krakowie, odbędzie się 
i w tym roku, ą mianowicie w d, 2g0 maja. Akade- 
miczna Hromada, zostająca pod protektoraten Senatu, 
stara się wszystkiemi siłami, aby wieczorek nie ustą 
pił w świetności zeszłorocznemu, a jako siła atrakcyjna 
przybędzie ze Lwowa jedna z najlepszych śpiewa- 
czek operowych, tutaj znana tylko z imienia i sławy. 
Chór złożony z najlepszych sił śpiewackich polskich 
i ruskich przygotowuje kilka nieśpiewanych w Kra- 
<owie pieśni, a szczególniej jeden z opery Wachnia- 
nina „Knpało* z tow. orkiestry. Proferor Wachnia- 
nin przybędzie ze Lwowa dla osobistego dyrygowa- 
«ia swoją kompozycyą, 

— Walne zgromadzenie członków filii (dam i męż- 
czyzn) kraj. Stowarzyszenia Czerwonego krzyża, któ- 
re z powodu braku kompletu w dniu 16 b. m. nie 
przyszło do skutku. odbędzie się w niedzielę dnia 23 
marca b. r. o godzinie 4 po południu w sali konfe- 
rencyjnej Rady miejskiej (ratusz 2gie piętro, schody 
główne). „Prezydent filii Dr Weigel prosi ezłonków 
o jak najliczniejsze zebranie się na tem posiedzeniu. 

— Losy krakowskie znajdują s:ę po dalekich krań- | 
cach świata. Świadczą o tem listy nadchodzące do 
prezydyum Magistratu z zapytaniem o wygrane. — j 


nównie udzielono z zasobów państwowych zapo- 


mogi i ap oecntowej zaliczki w ogólnej sumie 
zir. 


ludzkiego na jakieś powszechniejsze niebezpie- 
czeństwa, gromadzi projektowany kcdeks w je 
dnym rozdziale (XXV). Przeto upraszcza on w wy- 
sokim stopniu system tych przestępstw i ułatwia 
zrozumienie tego ich wspólnego znamienia, które 
tkwi w wytwarzanem przez nie p”wszechnem nie- 
bezpieczeństwie dla najdroższych dóbr naszego 
życia. To niebezpieczeństwo uprawiedliwia najzu- 
pełniej baczną uwagę, którą projektowany kodeka 
zwraca na tego rodzaju przestępstwa i surowe 
kary, któremi je zagraża. 
(Dokończenie nastąpi.) 


1) Przestępswta przeciwko obcym zaprzyjażnio- 
nym pona ($$ 108—112). 

2) Krzywoprzysięstwo (3$ 166—169), zeznania 
fałszywe ($$ 170—175) i zaniechanie uwiadomie- 
nia włady o okolicznościach lub środkach dowo- 
dowych, o których było wiadomo sprawcy, że na 
ich podstawie musiałoby następić bądź unie winnie 
mie osoby, oskarżonej o zbrodnię lub występek, 

ż uwolnienie od kary osoby niewinnie na nią 
skazanej ($ 178). 

3) Podrzucenie lub zamiana dziecka ($ 187). 

4) Obelgi we cztery oczy, tudzież rozgłaszanie 
wiadomości, mogących podkopać bądź zarobkowa- 
nie, bądź kredyt jakiejś osoby ($$ 202, l. 1; 
207 i 208). 

5) Pojedynek amerykański ($ 222). 

6) Nieprawne zatrzymanie cudzej rzeczy rucho- 
mej (Unterschlagung, $$ 270—275). 

7) Niewierność w sprawowaniu powierzonych 
cudzych interesów majątkowych (Untreue, $ 292). 
8) Fałszowanie dokumentów ($$ 293—303). 

9) Zabór, lub usunięcie własnej rzeczy na szko- 
dę osoby, posiadającej prawo zatrzymania jej u 
siebie ($ 315). 166 

10) Przyswojenie sobie cudzego prawa zawła- 
szczenia niektórych rzeczy, a mianowicie zwierzy- 


są Z republikańską tradycyą. Słynny Tayllerand lu 
bił bardzo opowiadać o pierwszem posiedzeniu dyrek 


względniającym na niezbędniejszą potrzebę. Przy- 


Zapomoga dla Galicyi z funduszów tem atoli od ogólnej sumy 800,000 złr. odciągnięto 


państwa. 


Przedwczoraj wniósł rząd do Izby poselskiej 
projekt do ustawy w sprawie udzielenia z fundu- 
szów państwa pomocy dla ludn"ści dotkniętej nie- 
urodzajem w Galicyi. Projekt ten opiewa: 

$ 1. Upoważnia się rząd, aby celem dalszego 
zapobieżenia nędzy, spowodowanej zeszłorocznym 
nieurodzejem w Galicyi, użył z funduszów pań Ji 
stwa kwoty 700 000 złr. w miarę rzeczywistej po- 
trzeby na bezzwrotne zapomogi dla potrzebującej 
pomocy ludności wiejskiej, a w szczególności na 
zakupno żywności i ziarna na zasiew. 

$ 2. Rozdział wsparć nastąpi przez c. k. wła- 
dze państwowe przy współadzia'e naczelników 
miv. 
$ 3. Dokumenta, podania i protokóly w spra- 
wie użyczyć się mających wsparć są wolne od 
stemnla i należytości. 

§ 4. Wykonanie tej ustawy, która z dniem o- 
głoszenia wchodzi w życie, powierzone zostaje 
ministrowi spraw wewnętrznych i skarbu. 

Motywa tego projektu są następu ące: 

Na mocy wj dznego, a skutkiem uch* ały obu Izb 
Rady państwa przyjętego do wiadomości reskry- 
ptu cesarakiego z d. 6 października 1889, udzie- 
lono z zasobów państwowych okolicom Galicyi, na- 
więdzonym klęską nieurodzaju, zapomogi (300.000 
zły.) i zaliczek (600.000 złr.), w ogólnej sumie 
900.000 złr. W odnośnem przedłożeniu rządowem 
zwrócono na to uwagę, iż nieurodzaj w r. 1889 
naraził Galicyę na klęskę pod względem ekono- 
mieznym, której doniosłość jest nadzwyczaj wiel- 
ką, i że udzielone na mocy wspomnianego reskry- 
ptu cesarskiego z d. 6 października 1889 r. za 
pomogi i zaliczki przeznaczone są na zaspo 
kojenie przewidzianych najniezbędniejszych potrzeb, 
przyczem najwyraźniej zaznaczono, iż udzielona 
przez pzństwo pomoe pie będzie wystarczającą na 
pokrycie całego oczekiwanego niedostatku. 

Niestety Sejm galicyjski, uwzględniając niepo- 
myślny stan finansów krajowych, nie był w sta- 
nie udzielić pomocy z zasobów krajowych, odpo- 


cie jest drogie a stosunkowo środki materyalne się 
obniżyły, Pieniądze można umieścić nie wyżej jak na 
397, a kapelusz kosztuje 22 fr., podczas gdy w roku 
1850 pieniądze przynosiły 69%, 2 kapelusz kosztował 
zaledwie franków 16. Nie nie czyni pozytywniejszym 
jak cyfry. Wreszcie młodzieniec jest zniechęcony, gdyż 
przybywa pod koniec wieku i widzi, że poprzednicy 
jego zagarnęli już wszystko 1 wszystko zużyli : sławę, 
talent, powodzenie, popularność. Nie już nie pozostaje, 
więc młodzieniec musi się wyrzec wszystkiego. Przy- 
bywa w złej chwili, w chwili niepewności i wahania. 
Czuje, iż jest obrazem swojej epoki i poddaje się te- 
mu losowi. Jedyną pociechą jest mu myśl, że wyda 
na świat nowe pokolenie, które jak, przodkowie nasi 
z czasów Rewolucyi, przyniesie nową formułę, wypo- 
wie nowe słowo: otworzy ono wiek następny, 
stworzy nową poezyę, nową literaturę. Dziś: w szere: 
gu świetnych poprzedników, młodzieniec odróżnić się 


t mę 700,000 złr. 
dzierżawcom €óbr, a pozostałą sumę pomoc w for- 


I tak nadszedł temi dniami taki list od żony kon- 
sula francuskiego w Algierze, a drugi list z Sidney 
w Australii. List ten nadany został d. 5go lutego, 
przybył zaś do Krakowa d. 18 b. m. | 

— Na dotkniętych klęską nieurodzaju złożyli w dal- 
szym Ciągu w biurze prezydenta miasta: Koch 5 złr., 
Malik, Schram, Repetowski, Schrott, Kwis, Izbicki, 
Zajdzikowski, Męcki, I. Fischer, K. Z., Seller et Ma- 
nasche, B. Kocipiński, St. Wójcikiewicz, A. L. Gold- 
münz, B. Wolf, Sch. Spira, Schramm, I. Schuch, 8. 
Szymezykiewicz, I. Tyrkowski, Midowiez, K. Graff, 
I. Kluska, Sz. Setkowicz, F. Kramarczyk, Szklarski, 
Salwiński, A. Rausch, A. Meisner, Olkuszewski, Try- ` 
bulski po 1 złr., Stowarzyszenie kowali, siodlarzy, 
stelmachów, rymarzy i lakierników 10 złr., W. Heg- 
genberger 2 złr., Stowarzyszenie szklarzy 10 złr., K. 
i H. K, 1 sir. 20 ct, drobnemi skladkami do 1 złr. | 
ogółem 23 złr. 95 ct. (C. d. n.) 

— Dla włościan dotkniętych klęską nieurodzaju 
złożyli urzędnicy i słudzy kolei Karcia Ludwika według © 
nadesłanego nam trzeciego wykazu 162 złr, 50 ob 
Kwota złożoną została w prezydynu centralnego ko 
mitetu ratunkowego we Lwowie. 

— Z kolei Karola Ludwika. Z powodu klęski gło- 
dowej zniżyły galicyjskie koleje żelazne taryfę dla 
transportu paszy dla bydła pod dotychczagowemi w8- 
runkami także i na kukurudzę ze «t*cyj galicyjskich 
i bukowińskich. x 

— Wyzyskiwacz dobrej wiary. Wióczył się po 
Niemczech przez lat 10, jak o tem donoszą dziennik 
kładnem oznaczeniem ich wieku, majątku, przyzwy- | katolickie niemieckie, pewien jegomość, który nadu- 
czajenia itd. Na drugiej, „czarnej liście,* wymie- żywa zaufania kapłanów w ten sposób, że oskarż% 
nieni są wszyscy matrymonialni oszuści, pijacy i bi. się jakoby ukradł kielich, że go zostawił za pewną i 
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11) Wyzysk karygodny za pomocą bądź umy- 
ślnego niedopełnienia jakiegoś obowiązku, wypły- 
wającego z kontraktu ($ 325), bądź sprzedaży 
na raty ($ 326), bądź skłąniania kogoś do wno-|8 
szenia caikiem nieuzasadnionych środków praw- 
nych ($ 328). 

12) Nieumyślne uszkodzenie cudzej rzeczy ($ 
330). 
Wszystkie wymienione wyżej zbrodnie i wy- 
stępki tem s'ę odznaczają, że prawo obowiązujące 
albo nie pociąga ich weale do kary (np. przestęp- 
stwa z $$ 108—112; 178; 202; l. 1; 207; 208; 
222; 292; 325; 326; 328; 330); albo nie wyznacza 
im osobnego stanowiska w systemie swojej części 
szczególnej, lecz uważa je za przypadki bądź 
oszustwa (up. przestępstwa z $$ 116—169; 170 — 
175; 187; 270—275; 293—308), bądź kradzieży 
(op. przestępstwa z $$ 318—321). 


F. ib 
Już na ostatniem mięjscu wymieniona okoli- 
czność wskazuje nim, że projekt zapotełe się na 
istotę niektórych przestępstw inaczej niż prawo 
obowiązujące. Pod tym. wzgłędem odznacza się 
on całym szeregiem nowych i zdrowszych poglą- 


wicie najbiedniejszym drobnym właścicielom dóbr, 
włościanom, którzy ze względu na słaby kredyt i 
inue warunki nie są w Stanie przetrwać czasu nę- 
dzy. Wobec danych warunków, rząd obecnie pro- 
jektuje udzielenie bezzwrotuych zapomóg, gdyż 
z jednej strony ch: dzi © niezwłoczne dostarczenie 
żywności zagrożonym klę ką głodową, z drugiej zaś 
strony 0 to, aby najsłabszym pod względem go 
spodarczym nieść pomoc i dać jm tym sposobem 
możność zasiania pil na lato i utrzymania naj- 
niezbędniejszego bydła roboczego i trzody, zwła- 
szcza że kategorya drobnych właścicieli ziem- 
skich, jak doświadczenie uczy, nie jest w stanie 
bez ponownego zachwiania swej siły gospodar- 
czej anioi zapomogi, udzielonej jej w formie 
pożyczki. LISY 

Co się tyczy nies'enia pomocy w formie kre- 
dytu właścicielom i dzierżawcom, chociażby nawet 
mniejszych dóbr, stojącym na wyższym stopniu 
ekonomiczneg? rozwoju, rząd jest zdania, iż Wy 
działowi krajowemu, który i tak oświadczył się 
z gotowością wzięcia na siebie gwarancyi, należy 
pozostawić wystaranie się o potrzebne na ten cel 
sumy zaliczkowe, zwłaszcza że ze względu na 
podobne precedensy, nie można wątpić, iż Sejm 
krajowy odnośne rozporządzenie Wydziału krajo 
wego na najbliższej sesyi zatwierdzi. 


umrą wszyscy ci, którzy, pomimo sędziwego wieku, 
zasilają sztukę i literaturę, 
będzie zastraszające status qu Di 
będzie Gików Alsikmić wybierać wśród wodewili- 
stów lub tuziokowych romansopisarzy. Lecz w zamian 
kwitnąć będzie handel, przemysł i nauka praktyczna. 
Młodzieńca nowoczesnego, choć jest inteligentnym, 
przygniata ciężar wszystkich wielkich dzieł 15 ciu 
pierwszych lat tego stulecia, a ciężar to niepośledni. 

— Stowarzyszenie panien na wydaniu jest naj- 
świeższym rozkwitem, jakiemu nadało dojrzałość ży- 
cie społeczne w Anglii. Celem Stowarzyszenia jest 
strzedz członków swych przed wyzyskiwaniem przez 
oszustów i awanturników. Do Stowarzyszenia należeć 
tylko mogą niezamężne kobiety, które ukończyły rok 
16ty, a nie przekroczyły 30g0- Każda z wspólniczek 
stowarzyszenia otrzymuje całkowitą listę wszystkich 


1) Pojedynek uważa projekt za dokonany do 
do małżeństw dojrzałych rałodych kawalerów z do 


piero z chwilą rozpoczęcia walki ($ 217), podczas 
gdy według prawa dzisiejszego już samo wyzwa- 
nie lub stawienie się do walki nadaje pojedynko- 
wi cechę dokonanią ($ 158 kod. obow.). 
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CZAS ;z Piątku 21 Marca 1890. 


kwotę, że pragnie go wykupić i zwrócić kościołowi, 
ale brakuje mu kilku złr. To znów opowiada, że 
| llcąe uratować syna, aby nie popadł w protestantyzm, 

Podróżuje do niego, ale brakuje mu kilku złr. na ko- 
J. Rzecz całą przedstawia z wyrefinowaną obłudą 
przezornością. Oszust ten był przed dwoma tygo- 
tami w Krakowie i wyłudził w sposób powyższy 
złr. Zapewne urządza teraz swą podróż po Gali- 
"i lub Szląsku. Jest wzrostu średniego , lat około 
"©, szczupły, broda, wąsy i całe ubranie zaniedbane 
Rówi dobrze po niemiecku; w Niemczech mówił ła- 

niemczyzną. 

a nia, Policya krakowska pociągła do od 
bowiedzialności pewnego zamiejscowego ajenta, 1zrae 
litę, w sprawie wychodźtwa, który będą? cyrulik:em 
jednem z miast galicyjskich, nakłaniał włościan do 
Wychodźtwa, doręczał im adresy ajentów portowych 
| Pobierał za to od wychodź?ów sowite wynagrodzenie. 

— Z Wieliczki. W niedzielę dnia 23 b. m. o go 
ie 7 wieczorem odbędzie się w sali teatralnej 
ta przy udziale Tow. śpiówu i muzyki salinarnej 
orzyść miejscowych ubogich. ; 

— Tarnów 19 marca. Zamiast wieńca na trumuę 
stej zacnej matrony polskiej ś. p. Izabeli z ksią- 
Lubomirskich księżnej Sanguszkowej złożyli kupcy 

"Wzęgciańscy w Tarnowie kwotę 37 złr. na rzecz 
| Włoścjan dotkniętych klęską nieurcdzaju. 

„= W imieniu pogorzelców miasteczka Bobowy ko 

“let ratunkowy poczuwa się do obowiązku złożenia 

| licznie podziękowania za przychylność, jaką p. Wik 

T Kolosvary, dyrektor ruchu kolei psństwowej, dla 

'chže zelców okazał, udzielając im kart wolnej 
Wady jąkoteż zniżając cenę transp'rtu tak towarów, 

Rkotęż i materyałów budowlanych. 

Komitet ratunkowy: 

Mączyński. X. Wójciech Janik. Dunikowski. 

'— 2e Lwowa. Przedmiotem obrzd onegdajszej an 

kiety w Wydziale krajowym był memoryał Stowa- 

Vszenia j:raelickiego „Agudas Achim” w sprawie 

Mformy stosunków żydów galicyjskich, a to w spra 
Wie podniesienia ich oświaty, poprawy stosunków 

tomicznych i podniesienia warto 
l p sprawie wstępnej przemawiał 

LD, prosząc ankietę, aby sine ra 0 

tę stroną aari Ę ekonomiczną kwesty! y stó 
p) czego z upragnien'em wyczekuje 600.0 kk 
W, zamieszkojących Galicyę. Następnie pos ila 
tyg Dr Goldmann wniosek, aby ankieta bój 
| enie co rychlejszego wprowadzenia w życie gi 
deyi bar. Hirscha. Ankieta przyjęła ten wniose 
Lastępującej stylizacyi: Zważywszy, że „ekonomi 
położenie ludności żydowskiej w kraju i stan 
oświaty wymaga pilnej i skutecznej pomocy; 
poż) WSZY; że poprawa tych stosunków jest. wielce 
ka ana nietylko ze względu na dobrobyt tej części 
z 


la 
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ści ich pracy. — 
Dr Natan Lö ren- 
et studio zajęła 


Jej 


dga 7 Ty, że zamierzona fandacya bar. Hirscha 
u yé ma do takich samych celów i ofiaruje potrze 
© ku ich urzeczywistnieniu fandusze — zwraca się 
Ukietą do JE, Marszałka z uprzejmą prośbą, aby u 
du raczył wpływem swoim spowodować przyspie- 
Renie wprowadzenia w życie fandacyi i zabezpie 
| iej e charakteru narodowego jej celów i działania 
nią zisrownictwa w duchu narodowym. Do rozpatrze- 
żądań, zawartych w memoryale Stowarzyszenia 
aAdgudas Achim,* wybrała ankieta dwie komisye: 
* kolną i ekonomiczną. W skład komisyi ekonomi- 
NEJ weszli: Stanisław hr. Badeni, Dr L, German, 
m B. Goldmann, Horowitz i członek Wydziału p. 
Romanowicz. Do komisyi ekonomicznej powołano 
Zim Mankego, Klärmana, Lazarusa, Marchwickiego, 
m i oika Wydziału krajowego Dra J, Were- 
Yiskiego. 
me. Ukarano poli- 
wj ladomości > polieyj: jego nibo kEi 
Nechi o E a oni rzez używanie 
R Samuela za dręczenie konia Pr. aj Z 
°? W stanie pokaleczonym do wożenia 09 ; 
(0) EET a ały Mordkę Bran- 
à gana tutejszej policyi przytrzymały z Nowego 
k ourga, lat 28 liczącego, 
ną Syna w Królestwie Polskiem, 
PJ lata więzienia za kradzież, 
À darmeryi rosyjskiej w Busku. Ares 
abure w Krakowie usiłował przeku 
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p tenże uwolnił. 


Dnia 18 b. m. w nocy przybłąkał się pies, moPp%, 
Wa, żółtawej, z obróżą i znakiem z r. 1888 N. 14 
p o ticiel może odebrać tego pss w domu przy ulicy 
Olskiej L, 9 w gmachu drukarni uniwersyteckiej. 


Repertuar teatru krakowskiego: 


A sobotę 22go: Na dochód Edmunda Rygiera 
| rael na puszczy, dramat na tle biblijnem, w 5 
d ch, Juliana Łętowskiego. W akcie drugim „Mo 
twę bożka Baala* odśpiewa chór złożony z pp. ama- 
LA 
R niedzielę 2%go: Izrael na puszczy. dramat w 5 
tech na tle biblijnem, przez Juliana Łętowskiego. 
|, akcie drugim „Modlitwę bożka Baala“ odśpiewa 
Or złożony z pp. amatorów. 


Groby królewskie i skarbiec w katedrze na Wawelu 
Wiedząc można w dni powszednie o godzinie 10, w nie- 
le i święta o godzinie 11%. aa e dka 
ob żonych (w krypcie na, c6), h 
K N gE aaga itia kościoła N. P. Maryi, oglą- 
Ao można w chwilach wolnych od nabożeństwa za zgło- 
_ „llem się do zakrystyi. 
astawa nieustająca Zjednoczonego Towarzystwa Przy- 
Wł Sztuk Pięknych w Sukiennicach otwarta codziennie 
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wej ludności, ale też z przyczyn narodowych; | g 


od godziny 11-ej do 4-ej prócz poniedziałku. Wstęp w nie- 
dziele 15 cent., w dnie powszednie 30 centów. 

Muzeum Narodowe (w Sukiennicach) otwarte jest codzien- 
nie od godziny 11-ej do 3-ej popołudniu z wyjątkiem po- 
niedziałków, za opłatą wejścia 20 cent. w dzień zwykły, 
w niedziele i święta po 10 cent. od osoby. 

Muzeum XX. Czartoryskich otwarte dla zwiedzających we 
wtorki i piątki od 9—1, o ile w te dnie nie przypadają 
święta. 

Gabinet Archeologiczny Uniwersytetu Jagielloń. (Colle- 
gium novum) zwiedzać można codziennie od godziny 12 
do 1-ej — prócz niedziel, świąt i feryj uniwersyteckich, 
bezpłatnie. sm 

Gabinet Geologiczny Uniw. Jagiell. w Collegium physt- 
cum przy ulicy św. Anny na Ý piętrze SA w każdą 
sobotę od godziny 10—2 w południe. 

Muzeum Techniczno-Przemysłowe w gmachu Franciszkań- 
skim otwarte codziennie od godziny 10-ej do 6-ej. Wstęp 
20 et. od osoby. W niedziele od i0-ej do 2-ej bezpłatny. 


— Dnia 19go marea pogoda; term od 3'8 doszedł 
do 17:2 C. Barometr idzie w górę; o godzinie Tej 
rano d. 20go stan jego był 736:9 mm., term. 1:2 €.— 
Wiatr wschodni. 


— W piątek dnia 21go marca: $. Benedykta op. w. 
ADECCO AC OO ZDK WORA ARAA TSE MEAE 


Ruch umysłowy i artystyczny. 


Z Teatru. Na sobotnie przedstawienie Izraela na 
puszczy zwracamy uwagę naszej publiczności już to 
ze względu, że będzie to benefis utalentowanego i za 
służonego również na naszej scenie artysty p. Ry- 
giera, który na niej od lat ośmiu pracuje z wielkiem 
zamiłowaniem — jak i z powodu pięknego wyboru 
sztuki w rodzaju, do jakiego się przeważnie skłania 
talent beneficysnta, który własnie w Izraelu na puszczy 
będzie miał sposobność rozwinięcia całego zasobu środ- 
ków swej inteligencyi i zdolności. Inne role spoczywa- 
ją w doświadczonych rękach pań: Kałużyńskiej, Suł- 
kowskiej, oraz pp. Sobiesława, Wernera, Antoniew- 
skiego i innych. P. Julian Łętowski, autor Izraela 


na puszczy, przybyć ma z Warszawy na przedsta 
wienie swego utworu, 


Wieczór odczytowy p. Sewera (Maciejowskiego), 
ze współudziałem artysty dramatycznego p. Romana 
Żelazowskiego i pani Wandy Siemaszkowej, odbędzie 
się nieodwołalnie w piątek, d. 28 b. m. o go- 
dzinie 6 po południu w sali posiedzeń Rady miejskiej. 
Bliższe szczegóły podadzą afisze. 


0 wydawnictwach Akademii Umiejętności w Kra- 
kowie, mianowicie o pracach komisyi historyi sztuki, 
spotykamy ponowną pochlebną wzmiankę w wycho- 
dzącem obok Gazette des beaua-arts w Paryżu pi 
gemku Chronique des arts. W numerze zd. 22 lute- 
o b. r, w obszernym artykule p. t.: „Wiadomości 
o dawnej sztuce w Polsce,“ autor, który się podpisał 
literami T. W., rozbiera szczegółowo prace pp. W. 
Łuszczkiewicza i Lepszego, pomieszczone w ostatnim 
zeszycie, Sprawozdań, która wydaje komisya. Wo- 
bec zupełnej obojętności naszej publicznoś:i na wy- 
dawnictwa komisyi, cieszyć się wypada, że zagranica 
zrozumiałe zadanie pracy polskiej na polu historyi 
sztuki i nią się tak szczególnie interesuje. Jest to 
fakt ważny, który zanotować się godzi, bo daje to 
miarę doniosłości dla zagranicy prac komisyi. 


Przegląd higieniczny, organ Tow. opieki zdrowia. 
za miesiąc marzec zawiera: 1) Dr Jan Buszek: O od- 
wietrzaniu (desinfekcyi), 2) Objaśnienie o środkach 
ostrożności przeciw szerzeniu się gruźlicy (suchot płu- 
enych w szkołach. 3) Dr Ferdynsnd Obtułowicz: Kilka 
uwag o epidemiach odry. 4) Dr Pawlikowski: O in- 
fuenzy we Lwowie. 5) Dział statystyczny. 6) Roz- 
maitości. 7) Z bieżącej chwili: + Dr B. Lutostański. 
8) Ogłoszenia. 


Nowe książki nadesłane Redakcji: 
onej = Antoni Molicki: Odpowiedź panu St. roi 

owskiemu n: „Nęd icyi,* ków . 
Naki. aska a jego „Nędzę Galicyi.* Kra 

— Jerzy Sewer hr. Dunin Borkowski: Po- 
lacy dygnitąrzami anstryackimi. I. Podkomorzowie 
i paziowie (1750—1890). Lwów 1890. Nakł. autora. 

— „Proteus abo Odmieniee, « satyra z r. 1564. Wy- 
dał Dr BAT AX Wiałocki, (Biblioteka pisa- 
rzów polskich). w 1890. Nakł, ji Umie- 
jętności w Krakowie. Akademii Umie 


— Dr Auton Menger: Das titrgerliche Recht 


41.|und die besitzlosen Volksklassen. Eine Kritik dos 


Entwurfes eines bürgerlichen Gesetzbuches für das 
deutsche Reich. Tübingen 1890. Sonderausgabe. des 
„Archiv ftir soziale Gesetzgebung und Statistik, « 


a Z WY 


Telegramy własne „Czasuś, 


20 marca. W Api i wow 
iej toczyła się wczoraj żywa dysku- 

Izby gpw yi = zad udzielenia z funduszów 
A zapomogi dla ladności dotkn'ętej klęską 
pa alt w Galicyi, oraz nad przedłożeniem 
indemnizacyjnem. Ustawę pierws74 przyjęto, przy 
2o uchwalono także wniosek Mengera, aby rząd 
“hadal ey podobna zapomogi 2 fudge pa 
stwa nie jest potrzebną także o Szlązka. — 
Zeithammer wniósł, aby sprawę indemnizacyjną 
ddano pod r zstrzygnięcie trybunału państwa. 
bowie deń 20 marca. Podczas wczorajszych wy 
borów do Rady miejskiaj, wybrały prawie wszyst- 
kie dzielnice przedmiejskie antisemickich kandy- 


Wiedeń 


datów. Tylko w śród.nieściu wybrano kandydatów 
liberalnych. 


Berlin 20 marca. Sułtan Zanzibaru wysłał 


za zgodą Niemiec dwóch pełnomocników celem 
zawarcia pokoju między Niemcami a krajowcami 
na niem'eckiem wybrzeżu Afryki wschodniej. 


Telegramy biura koresp. 


Wiedeń 20 marca. (Z Izby deputowanych). 
Na dzisiejszem posiedzeniu przedłożył rząd pro- 
jekt do ustawy o tymezasowem uwolnieniu od po- 
datku zarobkowego i dochodowego przedsiębior- 
stwa żeglugi morskiej parowemi statkami i stalo- 
wemi lub żelaznemi okrętami żaglowemi, które 
zbudowane zostały w warsztatach krajowych. Na- 
stępnie Izba rozpoczęła specyalną dyskusyę nad 
reformą ustawy o podatku budowlanym. 

Wiedeń 20 marca. Wiener Ztg ogłasza: 
Radcy wyższego sądu krajowego we Lwowie Mar- 
celemu Czajkowskiemu nadany został tytuł 
i charakter radcy dworu. 

Zastępcami prokuratorów zamianowani: adjunkt 
sądu kraj. w Krakowie, Dr Antoni Stawarski 
dla Tarnowa; adjunkt sądu powiatowego w Wie- 
liezce, Stanisław Prus Grzybowski, przydzie- 
lony do najwyższego trybunału, dla Krakowa; 
adjunkci sądowi: Peszkowski w Rzeszowie 
dla Rzeszowa; Sułkowski w Wadowicach dla 
Wadowic. i ń : 

Adjanktami sądowymi zamianowani zostali na- 
stępujący adjunkci sądów powiatowych: Nowa- 
cki dla Lwowa, Janowski i Bętkowski dla 
Brzeżan, Wyspiański dla Kołomyi, Dolni- 
cki dla Lwowa. : 

Adjunktami sądów powiatowych zamianowani 
zostali auskultanci: Strutyński dla Bnska, 
Limbach dla Medenie, Lorek dla Radek, K a u- 
czyński dla Obertyna, Markowski dla Zło: 
tego Potoka. ; i 

Zastępca nauczyciela przy gimuazyum św. An- 
ny w Krakowie X. Dr Józef Rychlak zamiano- 
wany został rzeczywistym nauczycielem religii 
przy tymże zakładzie. 

Wiedeń 20:go marca. Deputącya profesorów 
z rektorem na czele wręczyła dzisiaj Cesarzowi 
adres dziękczynny za przyjęcie w miejsce zmar- 
łego Arcyks. Rudolfa protektoratu nad stowarzy- 
szeniem opieki nad chorymi studentami. 

Wiedeń 20 marca. Przy wczorajszych wybo- 
rach do Rady gminnej w trzecim okręgu wybor- 
czym liberalni stracili dwa mandaty (na Wiede- 
niu), a demokraci jeden mandat (w Neuhaus). — 
Mandaty te uzyskali zjednoczeni chrześcijanie. Li- 
beralni utrzymali się w IiII, a antisemici w III 
(Lueger contra Dittes), IX i X okręgu. 

Buda-Pesztć 20 marca. Jeneralicya wspólnej 
armii z komendantem korpusu Pejaczewiczem na 
czele zjawiła się wczoraj u prezesa ministrów 
Szapary'ego. Na serdeczne powitanie Pejaczewicza 
odpowiedział, dziękując, Szapary, przyczem zazna- 
czył doniosłość przyjaznego wspólnego działania 
między armią a żywiołem obywatelskim, jak też 
i między korpusem oficerskim i armią a władzami 
cywilnemi. > 

Berlin 20 marca. W onegdajszej konferencyi 
wojskowej u cesarza Wilhelma brali udział: Moltke, 
komenderujący jenerałowie, irspektorowie armii i 
jenerałowie-adjutanci. Wczoraj zrána przyjmował 
cesarz ministra Boettichera, a potem konferował 
też z jenerałem Caprivi. 

Rzym 20 marca. Wody Tybru podnoszą się. 
Niżej położone części miasta zostały ubiegłej nocy 
zalane wodą. Niepogoda trwa wciąż. 

Londyn 20 marca. Skutkiem strejku górni- 
ków w kopalniach węgla jest obecnie w Londy- 
nie tylko 400 wagonów węgla, a dzisiaj nadeszły 
tylko dwa pociągi węglowe. Obawiają s'ę braku 
węgla. 

Petersburg 20 marca. Doniesienie o kon- 
centrowaniu wojsk na granicy afgańskiej nie jest 
uzasadnione. 

Cetynia 20 marca. Z powodu Śmierci księ- 
żnej Piotrowej Karadżordżewiczowej nadesłali de- 
pesze kondolencyjne: Cesarz Franciszek Józef, car 
Aleksander III, królowa-rejentka hiszpańska, suł- 
tan Abdul Hamid, Salisbury w imieniu królowej 
angielskiej, Gruicz imieniem rządu serbskiego, 
konsul francuski w Raguzie imieniem rządu repu- 
bliki i książę bułgarski Ferdynand. 


Dymisya ks. Bismarcka. 


Kolonia 20 marca. Koeln. Ztg dowiaduje się 
z Berlina, iż cesarz Wilhelm przyjął wezorā) dy- 
misyę Bismarcka ze wszystkich piastowanyć Lada 
niego urzędów państwowych i że według pewnyć 
wiadomości jenerał Caprivi przyjął powołanie na 
następcę Bismarcka. ; 

Berlin 20go marca. Nordd. Allg. Ztg pisze: 
Jako następcę Bismarcka na stanowisku kanclerza 
państwa i prezesa pruskiego ministerstwa wymie 
niają zgodnie zarówno w dziennikach, jak w sfe- 
rach parlamentarnycb, jenerała Caprivi. 

Berlin 20 marca. National Ztg, Voss. Ztg i 
Berliner Tageblatt jędnomyślnie zaznaczają, iż 
Caprivi kierować się będzie tradycyami Bismarcka 


Lwow.-Czern.-J; » 200 


pod względem utrzymania trójprzymierza i prowa- 
<a w dalszym ciągu pokojowej i umiarkowanej 
polityki. 

Berlin 20-go marca. Ks. Bisłnarck zamierza 
opuścić Berlin w najbliższych dniach i przesiedlić 
się do Friedrichsruh. Dzień 1 kwietnia, jako 75 


; |rocznicę swoich urodzin, spędzi Bismarck prawdo- 


podobnie w Friedrichsruh. 

Berlin 20 marca. Przypuszczają, iż ks. Bis 
marek zabawi tu tylko krótki czas. Poczynił on już 
wszelkie zarządzenia, celem opróżnienia pałacu 
kanelerskiego. Codzienne przejażdżki konne od- 
bywał Bismarck także w ostatnich dniach. 

Londyn 20go marca. Times pisza: Chwila, 
w którei ustąpił Bismarck, nie nasuwa szczegól- 
niejszych obaw. Niemcy nie były nigdy silniejsze- 
mi i bardziej zjednoczonemi, jak teraz. Nigdy nie 
był silniejszym sojusz pokojowy Niemiec z Austryą 
i Włochami. Sojusz ten polega na wspólnych inte 
resach i na utrzymaniu status quo na kontynencie. 
Niemożliwą jest rzeczą przepowiadać, co przyszłość 
przynieść może, ale obecnie zdaje się być zape 
wnionym tryumf pokojowej polityki Bismarcka. 


Caprivi. 


Jenerał Jerzy Leon Caprivi (de Caprera de 
Montecuculi) urodził się 24 lutego 1831 roku w Ber- 
linie. Jego ojciec był tajnym radeą wyższego try- 
bunału. Po ukończeniu studyów gimnazyalnych 
wstąpił 1849 r. do pułku cesarza Franciszka. Następ 
nego roku został mianowany podporucznikiem , a 
1861 r. kapitanem w sztabie jeneralnym, z którego 
1864 roku przeniesionym został jako szef kom- 
panii do pułku 64. Roku 1866 został w randze 
majora przydzielony do wielkiego sztabu jeneral- 
nego, brał udział w wojnie w Czechach, a 
od roku 1870 do 1872 był szefem jeneralne 
go sztabu X korpusu. — Roku 1872 mianowa- 
no go pułkownikiem i poruczono mn kiero- 
wnietwo wydziału w ministerstwie wojny. Po 
awansie na jenerał majora mianowany został 1878 
roku dowódzeą brygady pieszej w Szczecinie, a 
1881 r. pierwszej brygady berlińskiej. Po dymi- 
syi Stoscha powierzono mu 1888 roku kierowni- 
ctwo admiralicyi, wskutek czego mianowany zo 
stał wiceadmirałem. Że stanowiska os'atniego u- 
stąpił krótko po zgonie cesarza Fryderyka III, 
jak powiadano dlatego, że nie chciał się zgodzić 
ną rozszerzenie marynarki i odłączenie głównego 
dowództwa nad marynarką od administracyi. Obe- 
enie był jererał Caprivi komenderującym jenerałem 
X korpusu. 

Jako szef admiralicyi miał on wielokrotnie 
sposobność przemawiać w parlamencie. Podczas 
rozpraw nad sprawami swego wydziału dawał on 
ściśle rzeczowe wyjaśnienia, które się odznaczały 
wielką ścisłośsią i zwięzłością. Wobec kolonialnej 
polityki zachowywał on wstrzemięźliwe stanowi- 
sko. Jego przekonanie, iż marynarka winna głó- 


wnie służyć celom odpornym, zjednało mu także | Marki 


sympatye u przeciwników rządu, a żądane przez 
niego kredyty uchwalał zawsze parlament bez 
oporu. 

Na pole polityczne nie wybiegał w swoich mo- 
wach nigdy Caprivi. Po za parlamentem publi- 
cznie nigdy nie występował. Jego nazwisko mało 
jest znanem po za kołami wojskowemi. Caprivi 
jest wzrostu wysokiego i ma w rysach nieco po- 
dobieństwa do Bismarcka. Gdy w r. 1888 ustę- 
pował zę stanowiska szefa marynarki, opowia- 
dano, iż powodem tego było zajście, jakie miało 
miejsce jeszcze za życia cesarza Wilhelma I mię- 
dzy ówczesnym księciem Wilhelmem a Caprivim 
podezas uroczystego obiadu w Kiel. Jeśli to opo- 
wiadanie się sprawdzi i skoro się zważy, iż 
Caprivi w kwestyach kolonialnych i marynarki 
nie zdaje się być przyjacielem expanzywnych 
dążności, to wybór, jaki padł na niego, jest do- 
wodem, że cesarz wszelkie osobiste momenta na 
bok usuwa. Jeden z prowincyonalnych dzienni- 
ków niemieckich zauważa, iż cesarz podziela za- 
patrywania Fryderyka W., że jeuerał jest naj- 
lepszym kierownikiem zagranicznej polityki, gdyż 
wie on najlepiej, jak daleko ze względu na sto- 
jącą po za sobą armię iść może. 


TELVE ROPNE EORR I | ZERA" ONTAS AE TR OBO KPT RESES 
Od Administracyi „Czasu! 

Na odnowienie kościoła N. Panny Maryi na- 
desłał Dr St. Tomkowicz 50 złr. 

Na dotkniętych głodem włościan w Galicyi na 
desłano: bezimiennie z Przebieczan 5 złr., Dr St. 
Biesiadecki zamiast uczty weselnej 100 złr, Kor- 
pus cficerów 57 pułku ks. Saskiego Coburg Saal 
3 100 złr., nauczycielki XIVtej Szkoły żeńskiej 

złr. 


Dla Unitów w gubernii orenburskiej nadesłano 
bezimiennie z Przebieczan 2 złr. 


NADESŁANE. 


(Artykuły w dziale tym nie pochodzą od Redakcyi). 


Napady zawrotu, napływ krwi do głowy 
i piersi, bicie serca, uczucie bojaźni są w prze- 


ważnej części wypadków następstwami sów 22 min. później od 


n BY, 


larnego trawienia, które przez używanie praw- 
dziwych pigułek szwajcarskich aptekarza Ry- 
szarda Brandta z białym krzyżem w czerwo- 
nem polu (do nabycia w aptekach, pudełko po 
10 eent.) najszybciej, najpewniej i najdogodniej 
usunąć można. (352) 

C 


(669 5-) Galicyjskie 
42, Obligacye propinacyjne 


sprzedaje taniej niż wszystkie kantory wymiany 


Dom bankowy Jaconsohn & Nelken w Krakowie 


Rynek główny, wchód od pl. Maryackiego 9, I. p. 


S$” Dla Wielebnego Duchowieństwa, 
Świetn. Urzędów gminnych, Obszarów dwor- 
skich, Nauczycieli wiejskich i t. p. "TĘ 

Dr A. Cinciała, Podręcznik prawniczy, ksią- 
żka dla ludu, zawierająca przykłady próśb, podań 
i skarg, wzory świadectw, rewersów. deklaracyj, 
pełnomocnictw, kontraktów i t. p., spory tom opra- 
wny 2 złr. 50 ct, z opłatną przesyłką pocztową 
(należytość przekazem pocztowym) 2 złr. 70 ct. 

Dr A. Cinciała, Pieśni ludu śląskiego z oko- 
lie Cieszyna, 2 złr., z opłatną przesyłką pocztową 
2 złr. 20 et. ' 

Dr A. Cinciała, Przysłowia, przypowieści i 
ciekawsze zwroty językowe ludu polskiego na 
Śląsku w księstwie cieszyńskiem, 40 ct., z opła- 
tną przesyłką pocztową 55 ct. 

Do nabycia w Administracyi Czasu w Krakowie. 

BF Czysty dochód z rozprzedaży przeznaczo- 
ny jest dla Czytelni ludowej i Domu narodowego 
w Cieszynie. "TĘ 


Bogiem a prawdą, powieść z osta- 
tnich czasów, wydanie drugie, przejrzane i poprawione 
przez autora, (89 226 str.) jest do nabycia za | złr. 
50 cent., pocztą opłatnie (należytość za przekazem) 
| złr. 65 cent. w Administracyi Czasu w Krakowie 
i we wszystkich księgarniach. Główny skład w księ- 
garni Gebethnera i Spółki w, Krakowie. 


KURSA TELEGRAWICZNE. 
Wieden 20 marca. 2 godzina 30 min. popoł 


$ ea ai opod. . | 87 — lobanki 
Z srebrna ,„ 87 15 |Uniony. ...... 246 75 
Ś 4'/, złota 109 55 | Bankvereiny 118 — 
3 54, pap.nieop. 102 — | Akcye Linderbank. |219 50 
oye Ban. Aus.-W.930 — | » kol Kar.Lud |193 — 
„ kredytowe . 319 25 n »„» lwowsko- 
emi je oc PRA. 119 50 ozerniow. |428 50 
Napoleony ..... 9 »  » poładn. . |194 75 
"RARECRE 5 62 |Elbethale...... 216 — 
PENTA 58 55 | Nord +++. + | 2610 
UA Bonita węę. pap. 97 80 | Staatsbahny 219 — 
4 »  » słota 101 30 |Alpiny ....... 94 50 
Losy prem. węg. . . |139 — |Akcye tytoniowe . |109 — 
Losy tureckie. ..| 38 60 | Buble ........ 129 — 
Usposobienie giełdy: lepsze. 
Berlin 20 marca. 
Banknoty austr.. .| 171 10 | 4%, Listy likw. pol. | 60 50 
Krótki Wiedeń . . | 170 75 | Akce. kol. Kar. Lud. | 82 10 
Banknoty ros. ..| 221 25] „ austr. kred. „| 169 25 
5'/, Listy zast. pols. | £5 60 | Ultimo Ruble ...| 220 25 


NYDPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
Anfoa Hlabuk oski 


Pociągi na kolejach żelaznych w Krakowie. 
(Od dnia 1 czerwca 1889 r.). 


Odchodzą 
z Krakowa 


POCIĄGI KOLEI: 


do Brakowa 
Północnej Cesarza Ferdynanda 


w kierunku do Wieduia lub od Wiednia: 


6:55 rano | Kuryerski 2 klasy . . . * 8-48 wieor. 
9:37 wiecz. pax uj Brąz + 7:25 rano 
+* 5:37 rano | Osobowy = * 9-42 wieos, 

praed n 7:05 rane 
południem $ {s Oświęcima) 
8:— popoł. x A "kt E $ 9:46 rano 
46-30 wiecz. „ |1*5— pop. 


z Prus, 
t także w kierunku do Warszawy lub z Warszawy 


Karola Ludwika 
w kierunku do Lwowa lub od Lwowa: 


7:59rano | Pospieszny 2 kl am $ 9-38 wi 
1046 przed. rm saa 8 sai ian. ia 2-33 obawę s 
10:48 wiecz. ś 5 „ „ | 630rano 

6'15rano | Mieszany a 6:— wiece. 


w kierunku do Wieliczki lub od Wieliczki: 
11:15 przed.| Osobowy 3 klasy . . . . . | 4:35 wieot, 


py Wazy 
w kierunku do lub od Żywca, Nowego S Zagó 
przez Bonarkę koleją i Aana a 
| Osobowy 3 klasy, , . . . | 602 rano 
r n on | 4:03 pop. 
„Uwaga. Godziny przybycia i odjazdu iągów 
na. kolei galicyjskiej i imć Am podłuj Ze- 
e a ego Re ca = krakowskiego 4 minuty); 
cesarza Fei według zegaru praskiego 
krakowskiago) 


9.— rano 
6:55 wiecz. 


11 97 

56 65 

129 — 

Akcye Banku hipot. 1. 200 złr. |302 — — 

5, Listy zast. Tow. ziems. |100 35/101 35 

4), non 97 40| 98 40 

i? z —| 95 — 
50 

0 AA ri » 52-letn. || 99 75 100 75 

5 A u galic. 51-letn. | 98 70| 99 70 

y, kom. kraj. gal. |100 50/101 50 

n indem. gal. 10%, 104 25105 25 

4% 0 pożyczki krajowej . | 97 25 98 25 

—— 

rub.kop 

— —| 97.45 

— -—| 90 40 

| — —| 95 FO 

— —| 96 80 

— —| 96 20 


CZAS z Piątku 21 Marca 1890. 


Wyszło z druku dziełko : 


DYWOT Śgo JANA KANTEGO | 


z francuskiego oryginału 
p. Benoit, 
M A s : 
w 500-letnią rocznicę narodzin 
tegoż Swiętego, 
przełożył i licznemi przypisami uzupełnił 
X. Dr Julian Bukowski, 
proboszez Kolleg. św. Anny, 
z 2 rycinami. 
Skład główny w księgarni Gebethnera 
w Krakowie i u autora. 
Cena: egzemplarz nieoprawny 6© cent., 
oprawny "75 cnt, w złote brzegi 9© cnt. 
s: (689-1-) 


Potrzebnym jest 
do zakładu fot.graficznego 
dobry retuszer pozytywny. 

Zgłoszenia przyjmuje Administracya 
„Czasu* pod lit. X. X. (687-1 2) 


POTRZEBNY JEST ZARAZ 
Wauczyciel domowy, 


ukończony gimnazyasta, mający egzamin 
dojrzałości z wyszczególnieniem, do przy- 
gotowania dwóch prywatystów, jednego do 
V. a drugiego do VI. klasy gimnazyalnej. 
Wiadomości udzieli Dr Adolf Bryk, adwo- 
kat w Kolbuszowy. ` (700-1 3) 


Pończochy, Pończoszki, Skarpetki 


otrzymał w wielkim wyborze i poleca  4579-1-) 
KAZIMIERZ NIESIOŁOWSKI 
w Krakowie, w Sukiennicach l. 24. 
BM" Ceny bardzo niskie. Wi 


Drzewka owocowe 


po cenie kosztu: Czereśnie i Wiśnie silne 
w koronach od 25 do 35 cent. za sztukę, 
Jabłonie i Gruszki jedno - letnie silne po 
20 ent. za sztukę, Porzeczki 10 sztuk za 
80 ct., Maliny 100 sztuk 4 złr. — poleca 
Zarząd ogrodów w Olszy 
(699-1-3) p. Krakow. 


GHOROBY PIERSIOWE 


STROP z PODFOSFORANU WAPNA 


pp. GRIMAULT et C'* Aptekarzy 
Syrop ten powszechnie zalecany przeż 


lekarzy, nader skuteczne sprawia dzia- 
łanie w chorobach płuć i oskrzeli pier- 
siowyth; leczy najuporczywsze katary, 


zagaja tuberkuły płucne w suchotników ; 
powstrzymuje krztuszenie się i zanosze- 
nie w nieustannym kassianiu, tak rozpa- 
cznie nieznośnego dla chorych. Pod jego 
działaniem pocenie się nocne ustaje, ape- 
tyt zwiększa się i chory odzyskuje szybko 
zdrowie. 
SKŁAD w Paryżu, 8, ulica Vivienne 
i w głównych aptekach. 


[116-10-13] 


de ka GBP 
DRYLOWNIEI 
najlepsze i najtrwalsze 
dostarczają za kilkoletn  poręką 
UMRATH i SP., 
FABRYKA MACHIN GOSPODARCZYCH 


w Pradze-Bubna. 
KMatalogi na żądanie darmo. 


Znakomite świadectwa są do przejrzenia. 
Skład (27589) 
we Lwowie przy ul. Grodeckiej L. 61. 


Najnowszy wynalazak!! 
W zas aż Boć i dyplom za bardzo znaczny 
ela z na oe at. 20.000 uznań za najlepszy środek 


NAGNIOTKOM/EESZere 

stwardntałej 
skórze aptekarza Antoniego Moeissnecą, za któ- 
rego po: usuniętym zostaje w 8 dniach każdy 
naguiotek bez bólu wraz z korzeniem znikają brodawki 
w ż dniach a skóra z podeszwy przez noc 
Skutok ten 


planie pe ód ©, a pal e, 
posztą 15 et. wiącej. 
whei ma ma as w zapasie 
w z głównem 
w KHrakowie w aptece K. Wiszniewskiego. 
(154 21-) 


Wa nadchodzące Święta Wiel- TOTNES MATURĄ UBSRBRNANĘ ZAD URI VE KA E CWEUSWOWY NPUEOA TTE ZYCIE 


kanocne r'zsyłam wyborne (725 26) w 4 // ka pP w ( 
w ina = Ò rs kie z płynnym gazem 'YSZYNI DE ERA i mieć zdrowe 
i wyskokowe czerwone i białe, ba gó hat 
i Z n , 
ryłkę pocztową 5 kilo od 2 złr. do 6 złr. FABRYKACYA WODY SODOWEJ 
60 ct, koniak najlepszy 5 klg. „od 6 płynnym gazem kwasu węglowego, najczystszy, najszybszy i najtańszy sposób 
złr. 50 et. do 7 złr. opłatnie za zaliczką. wyrabiania. Przyrządy wszelkiego ana najlepszej konstrukcyi. Zmiany istniejących 
2 Ą przyrządów najtaniej. 
Edward Horvath, handel 4 a Płynny gaz kwasu węglowego; chemiske Sty i tani. Kupujący żelazne naczy- 
w Werschetz w Węgrzech. , nia do kwasu węglowego, otrzymają znaczną zniżkę na gaz kwasu węglowego. 
Wyjaśnienia, kosztorysy, cenniki opłatnie i darmo. (728-1-10) 


MĄKĘ KOSCIANĄ 


parowana lub kwąsem 
siarkowym preparowaną 
w najlepszym gatunku, z zaręczeniem 
31/ą do 4%, azotu i 21 do 23%, kwasu 
fosforowego, odznaczoną na wystawie 
Krakowskiej 1887 r. najwyższa 
nagreda srebr. medalem 


Zakładanie parków i ogrodów. 


Ogrodnik, z wyższem wykształceniem, po od- 
bytej 10-letn. praktyce w większych ogrodach za- 
granicą w Niemczech, Belgii i Francyi, podejmuje 
się zakładania w angiels., niemiec. lub mięszanym 
stylu, parków, ogrodów warzywnych 
i owocowych za wynagrodzeniem ryczałto- 
wem wraz z całą robocizną lub bez niej, w Ga- 
licyi, Królestwie Polskiem i Rosyi. Informacye, 
opracowanie planów, podawanie projektów, wska- 
« stepie źródeł, zaopatrzenia ogrodów w najszla- 
chetniejsze drzewa, krzewy i kwiaty udziela za 
umówionem honoraryum. — Adres: Zygmunt 


w Paryżu 1889 
złotym medalem państwowym 
w Gandawie 1889 


UÓGNACZONĄ rę Eamon zeza" 


500 marek w złocie 
p 1/ł,_ŹŻŁ.._22ŻĄ 


jeżeli krem Grolich nie usunie wszelkich 
nieczystości skórnych, jak piegów, plam wątro- 
bianych, opalenia słonecznego. pryszczów, czer- 
woność nosa i t. p. i jeżeli nie utrzyma © rę 
do starości Iśniąco białą i młodociano świeżą. 
Żadne piększydło! Cena 60 ct. (594-2-30, 

Główny skład J. 6ćrolich w Bernie mor. 
Do nabycia we wszystkich większych.handlach. 
W Krakowie w apt.ce W. Riedyka, 
w Rzeszowie u I. Schaittera i Sp. 
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Firma Odznaczona wielkim Cena 
założona] medalem wysta na rok 
1875 r. w Budapeszcie 1885. 1890. 


R01H LIPOT SCHES 
WEIN - EXPORT - GESCHÄFT 
hurtowny handel win 
I GORZELNIA KONIAKU 


w Werschetz w Węgrzech. 


Ceny nett» za gotówkę lab za zaliezką. 


Nowych kundmanów prosimy o małą zaliczkę. 
= (89-9-) 


Wysyłka koleją: 


z Wina w beczkach . [Na miejs. 
g A f w Wer- 
B| od 30 litrów do 700 litrów. schetz 
ż | Ceny za hektolitr bez beczki. | złę | © 
|| Wina stołowe: 
86 ||1885 r. wina białe. . . . . 4 15 | — 
17|18838 „ > WA r SaN 21 |— 
11882 „ ,„ - POZO EG ACH 31 |— 
21681 p 5 p 00 CITN 36 |— 
71882 „  „ „ Bakator. . 42 |— 
9/1883 „ > „n Tokajskie. .| 80 |— 
60 | 1886 r. winą czerw. z Werschetzj| 21 | — 
24/1885 „ „> k $ a 26 | — 
PA PW e PAZ 81 — 
41| 1882 „ „ R m * 48 | — 
51882 „ „ n»n  „ Menesch | 60 |— 
Słodkie wina na wety: 
29 || Kloster Ausbruch czerwone . 60 | — 
30 z . białe. . . 60 | — 
11 || Ruster A yrat 100 | — 
czerwone . 
m | Baryłka zawiera około 3%, litr., 
E wysyłka opłatná. 
p W cylindrze emaliowanym 50 © 
ż drożej. E 
1||Białe wino z Mągyarad. . . | 2 |40 
60 | Czerw. „ Kapellenb. (Werschetz)|j 2 | — 
4| -g 04 PORZE N 2 |90 
D a n n»  Menesch 3 |60 
|Białe „ „ Bakator 2 |80 
9. dy n Tokajskie samorodne .| 4 |40 
29 | Czerwone Kloster Ausbruch . .| 3 |60 
30 || Białe P p „| 38 |60 
10 || Tokajskie białe a SP. 6 |60 
14 | Syrm. śliwowica b. dobra. . .| 4 |40 
KK oniak własnego wyrobu 
15} Koniak wyborny . . . ... . 6 |50 
80 „ blane naturel 6 |30 


g Ekspedycya wszystkich przesyłek 
pocztowych opłatna wraz z naczyniem. 
Adres listowy i depesz: 
ROTH EXPORT, Werschetz, Ungarn. 


Lóflund wyciąg słodowy 


czysty, zgęszczony, najlepszy dyetetyczny środek przeciw kaszlowi, chrypce, 
nieżytowi piersi i pluc, astmie i t. d. 


Wyciąg słodowy z żelazem ax biednicznycz. 
Wapienno - żelazisto - manganowy wyciąg słodowy 


dla dzieci słabych w kościach « cierpiących na pura, 


Löflund cukierki na kaszel. 


a —_ 
Znane bardzo skuteczne cukierki % prawdziwego wyciągu słodowego 
w paczkach po 15 ent. i 30 cat. — Do nabycia we wszystkich 


aptekach Austro-Węgier. 


Główny skład mają G. % R. FRITZ w Wiedniu. 
Głów. ssład dla Wiednia ma apteka Raab „zum schwarzen Bären“ I., Lugeck 3. 


Cesionkami Drukarni „Osasu“, 


(127 1-12) 


A mA 


RO (e 


Ed. Hiasenórl w Wiedniu, l., Gizelastrasse Nr. 4. panstw., nabyć można Beg” po żni- 


żonych cenach -æg albo u podpisanego 
lub w Agencyi dla Rolników 
St. Mikuckiego w KRAKOWIE. 

© wczesne zamówienia 
uprasza się. (533 7-18) 
Fabryka parowa mąki kościanej i spodium 


Wojtych w Krzeszowicach. (499 8-10) 


Leon Galek 


w Krakowie, ulica Floryańska I. 30, 
poleca wyborowe (635-8-12) 


ASTMY I KATARY 


leczą się przez użycie Rurek zwanych 


FUMIGATEUR ESPIC 


DUSZNOŚĆ — KASZLE — KATARY — NEWRALGIJE — w Paryżu: sprzedaż me EN k ieo b uw i e 
hurtowa J. Espic, ulica St-Lazare, 20; w Krakowie : w aptekach » g S hö „a 
PP. Wiszniewskiego i Redyka. — Wymagać podpisu jak obok na każdej rurce. A (H on erg & Fränkel po cenach przystępnych. 
(454-4-18) przy ulicy Mostowej Nr. 353/4 Modele angielskie. 


Rozpisanie ofert. 


„, Dla oporządzenia linii kolejowej Nasło- Rzeszów c. k. kolei państwowych, która ma być otwartą 
Ww październiku b. r., rozdaną będzie dostawa potrzebnych przedmiotów inwentarskich w publicznej drodze ofert, 
a mianowicie: 


Grupa | Bliższe oznaczenie przedmiotów, które mają być dostawione || Grupa | Bliższe oznaczenie przedmiotów, które mają być dostawione 
1 Zwykłe twarde i miękkie meble i przybory meblowe, pnkostowane Sikawki. 
| i niepokostowane. Wagi dziesiętne lub setne. 
| 2 Lepsze twarde i miękkie meble pokostowane. Meble żelazne, słupy z lanego żelaza. 
| 3 Twarde bajcowane i politurowane meble, także z giętego drzewa. Hartowane narzędzia, prawidła do toru, poziomnice wodne z przy- 
4 | Wyścielane meble. rządem do nastawiania, kleszcze lub cyrkle, hyble i piły. 
5 Fu"nirowane meble na sposób amerykański. h Dżwigarki. 
6 Zegary. l Opony do przykrycia towarów. 
| 7 Narzędzia budowy wierzchniej i inne, żelazne przybory do ruchu, Koce i przedmioty łóżkowe, firanki, prześcieradła, ręczniki 
łopaty, grace do trawy, laski do zaprawy. i ścierki. 
8 Drewniane narzędzia lub przybory, taczki do pakunków, drągi, Miotły i towary szezotkarskie. 
drabiny ogniowe. Pająki i lampy. 
9 | Skrzynie na kółkach z nasadem lub bez nasadu. Pilniki. 
10 | Kadzie na wodę. Towary powroźnickie, 
11 Różne latarnie, latarki ręczne i sygnałowe, następnie latarnie do Dzwonki metalowe, 
wagonów. Towary kaleta.ckie, chorągiewki sygnałowe. 
12 Towary blacharskie, konewki blaszane, butelki, puszki. Stemple lub stampilie, tł"czki do biletów. 
13 Szafki kasowe lub bi'etowe, obcążki do plombowania lub szczypce Przybory rysunkowe lub piśmienne, trąbki sygnałowe lub gwizdki. 
| 


konduk torskie. Kraty i towary sitowe. 


Przedmioty rozpisane do dostawy muszą być dostarczone opakowane i opłatnie do jakiej stacyi c. k. kolei 
państwowych lub jakiej stacyi wyżej wymienionej w budowie będącej linii, najpóźniej do d. 18 sierpnia 1890 r. 

Formularze ofert, warunki ofert i plany, tudzież szczegółowe warunki do wniesienia ofert można przejrzeć 
i otrzymać u podpisanej ce. k. jeneralnej Dyrekcyi (Fiinfhaus, Bahnhofgebiiude der Westbahn, Fachabtheilung Il), 
ssaki: u e. k. dyrekcyj ruchu kolei państwowych w Krakowie i Lwowie, lub u c. k. zarządu budowy kolei 
w Jaśle. 

Dotyczące oferty należy wnieść zapieczętowane najpóźniej do dnia 14 kwietnia 1590 r. 
do godziny 12 w południe, do ce. k. jeneralnej dyrekcyi austryackich kolei państwowych w Wiedniu. 

Otwarcie nadeSzłkch ofert nastąpi w godzinę po zamknięciu terminu wniesienia przez wyznaczoną do tego 
komisyę u podpisanej jeneralnej Dyrekcyi. 


Oferenci mogą być obecni przy tem otwarciu otert. (684-1.3) 


Wiedeń, w marcu 1890 r. 


C. k. jeneralna Dyrekcya austryackich kolei państwowych. 


(540 3 ) 


Uprasza się o łaskawe zrobienie próby! owa” 


TON zę —: poln. 


cj . Heinr. Franck Söhne 


w Ludwigsburgu. 


tj 
c. k. uprzywil. fabryki 


w Komotowie, w Lincu a/D, w Kaszowie, 


w Górn/Austryi. 


w Czechach. w Węgrzech. 


~se 5 amor i 
AOE ON sma w , preenkócesgią O OAC 
O FINS w Rumanii. AN 


Marka ocaronne. 


Prawdziwa Kawa Francka 


najmocniejszy, najwięcej wydajny, przeto najtanszy 
dodatek do kawy w ziarnie! 


Do czarnej kawy: na %4 łyżeczki kawy w ziarnie— Ml łyżeczka kawy Franck'a 
„białejo "©. Laadi -1 „. Franek'a 


E) 33 PE PE b 


Zawsze w świeżym stanie do nabycia we wszystkich handlach 
_ korzennych i delikatesów w mieście i na prowincyi. 


i i; 


E | 
Marka ochronna. $ 
TE E e NE 
J. F. E. L, "aal 33 
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Marka ochronna. 


(S E D.4888F.901. 


Uprasza się o łaskawe zrobienie próby! 
Papier s fabryki Braci Pijałkowskich w Bielsku, Rai Drukuj Jog Żabokc,  Ń 


